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Dramatyczna walka o zapewnienie
światu pokoju

Omćw er.fe dnia po l i tycznego
Dzisiejsze czasy są trudne nie tylko dla 

dyplomatów, ale bodaj trudniejsze są dla 
dziennikarzy, zajmujących aię zagadnie- 
nieniami polityki zagranicznej.

Nio mówią już o kartografach, którzy 
raz po raz muszą „zmieniać1* oblicze Euro­
py wobec tak częstych faktów dokonanych, 
nych.

Publicysta, zasiadając rano do biurka 
redakcyjnego i pisząc artykuł wstępny, ni­
gdy nie jest pewny, czy wieczorem nie bę­
dzie musiał odwołać wszystko to, co napi­
sał. Wypadki toczą się jak lawina, bo co 
godzina, to nowina.

Ale cicho, grunt to się nie przejmować. 
Rozpatrzmy więc spokojnie bieg zdarzeń 
politycznego dnia.

Na czoło wydarzeń wysuwa się sprawa 
telegramu Rooserelta do Hitlera i Mussoli- 
niego.

Nóżki na stół
Inicjatywa pokojowa Prezydenta Stanów 

Zjednoczonych jest pierwszorzędnym pocią­
gnięciem politycznym, bowiem Roosevelt 
postawił sprawę jasno; w języku codzien­
nym mówi się: — nóżki na stół, albo — ka­
wę na ławę.

Proszę, zagrajmy w otwarte karty: woj­
na czy pokój?

Pytanie to jest bardzo ważne. Dlaczego? 
Trzeba pamiętać o tym, że wzięcie na sie­
bie odpowiedzialności za wybuch wojny 
ściąga na napastnika nienawiść całego 
świata.

Wiemy, jak przed tą odpowiedzialnością 
kurczowo broniły się Niemcy przez tyle lat 
od czasu zawarcia Traktatu Wersalskiego.

Przyszłe zwycięstwo uwarunkowane jest 
w wielkiej mierze od nastroju psychiczne­
go narodów świata.

I  stąd jesteśmy świadkami gwałtowne­
go ataku prasy niemieckiej na Roosevelta 
i to tak dalece, że cala jej nienawiść zmobi­
lizowała się w kierunku Stanów Zjednoczo­
nych.

Nawet w  stosunku do Anglii ton prasy 
niemieckiej stał się nieco łagodniejszy.

Ameryka ma głos
Analizując chwilę polityczną i porównu­

jąc ją z momentem z roku 1914, to jest z 
chwilą wybuchu wojny światowej, zauwa­
żyć się daje ciekawe zjawisko. Gdy przed 
wojną światową kierunek dyplomacji nada 
wala Francja, to dziś pierwsze skrzypce u- 
jęla w swe ręce Anglia, a teraz zdaje się 
batutę koncertu państw demokratycznych 
obejmuje Ameryka.

Co to oznacza? Oznacza to, że Niemcy 
dziś są w znacznie gorszej pozycji, aniżeli 
byli w  roku 1914.

Dyplomacja niemiecka, zgodnie ze swą 
taktyką zastraszania przeciwnika I zaskaki­
wania głosi, że Niemców jest dziś 85 milio­

Goering opuścił Rzym
RZYM. Marszalek Goering opuści! wczo­

raj po południu w towarzystwie małżonki 
Rzym, żegnany na dworcu przez włoskie­
go ministra spraw zagranicznych Ciano.

Już 13 okrętów wojennych 
Francji w Gibraltarze

GIBRALTAR. Wczoraj po południu przy­
były do Gibraltaru 3 francuskie krążowni­
ki oraz trzy torpedowce. Ogółem w ciągu 
ostatnich 24 godzin przybyło do Gibraltaru 
13 francuskich okrętów wojennych.

nów, że mogą wystawić arimę w sile przesz! 
ło 6 mil. ludzi, zapomina jednak o tym, że 
ludność strony przeciwnej w  tym samym 
czasie przecież się nie zmniejszyła, i o ile 
Anglia na początku wojny światowej mo­
gła swej sojuszniczce Francji przysłać na 
pomoc zaledwie 6 dywizyj, to dziś jest już 
w stanie wysłać... 26 dywizyj, mimo, że nie 
zaprowadziła jeszcze obowiązku powszech­
nej służby wojskowej.

I chciałabym i boję się
Pozostawmy jednak te rozważania na u- 

boczu. Najważniejszą kwestią dnia jest py­
tanie, jak odpowiedzą państwa autorytaty­
wne na propozycję Roosevelta?

Już dziś prawie jest pewne, że Niemcy 
odpowiedzą odmownie.

Włosi są bardziej skłonni do ugody, ale 
wobec tego, że Goering nie na próżno sie­
dział kilka dni w  Rzymie, — są w położe­
niu, które się wyraża po prostu: „ I chcia­
łabym i boję się“.

Reasumując, można powiedzieć, że ini­
cjatywa Roosevelta ma wagę historyczną. 
Nawet odmowna odpowiedź państw osi na 
propozycję Prezydenta Stanów Zjednoczo­
nych nie oznacza, że będziemy zaraz mieli 
wojnę.

Nic nie szkodzi. Ameryka z Anglią mają 
czas, a czas, jak mówią Anglicy — pieniądz. 
A pieniądz jest największym dyktatorem tak 
w życiu jednostki jak i w życiu całych na­
rodów. (—ski).

Hitler odpowie Rooseveltowi
28 bm.

BERLIN. Niemieckie biuro infor­
macyjne komunikuje: „Amerykań­
ski prezydent Roosevelt skierował 
do kanclerza Hitlera w  telegramie 
prośbę, by kanclerz zajął stanowisko 
co do pewnych zagadnień. Kanclerz 
uważa sprawę tę za tak ważną, że 
postanowił ogłosić odpowiedź ame­
rykańskiemu prezydentowi w  imie­

niu narodu niemieckiego przed par­
lamentem Rzeszy. Kanclerz zwołał 
przeto Reichstag na dzień 28 kwiet­
nia, celem przyjęcia tej deklaracji 
do wiadomości."

Świat z napięciem oczekiwać bę­
dzie oficjalnej odpowiedzi Hitlera na 
propozycję Rooseveltą zwołania 
światowej konferencji pokojowej.

Rozmowa Beck— Gafencu 
w Krakowie

Minister spraw zagranicznych Rumunii 
Gafencu udając się do różnych stolic za­
chodniej Europy przejeżdżał przez teryto­
rium Polski. Wobec tego minister Beck udał 
się na jego spotkanie do Krakowa, co dało 
sposobność do godzinnej przyjacielskiej roz­
mowy.

Organizacja ochotników 
cudzoziemskich dla obrony 

Francji
PARYŻ. Dziennik „Figaro" donosi, że u- 

tworzona została organizacja ochotników 
cudzoziemskich dla obrony Francji. Akcja
ta podjęta została z inicjatywy kilku człon­
ków parlamentu francuskiego.

Król Zogu wyjeżdża do Ameryki
Król albański i jego rodzina oraz część 

b. dworu albańskiego przygotowują się do 
opuszczenia Larissy. Jak słychać, król Zogu 
uda się najpierw do Londynu, po czym 
prawdopodobnie wyjedzie on do Stanów 
Zjednoczonych Ameryki.

Krwawa walka między 
cyganami

Na przedmieściach miasta Pioesti (Ru­
munia) rozegrała się krwawawałka między 
dwoma wędrownymi obozami cygańskimi, 
w której wzięło udział około 80 uzbrojonych i 
w noże cyganów. Z chwilą wkroczenia po­
licji, ną pobojowisku znajdowało się jut 
dwóch zabitych i pięciu ciężko rannych.

Zbrodnia czy szaleństwo
Strzały w Dąbrow ę Chełmińskiej

Siedem osób poranionych —  Sprawca z miejsca aresztowany
Dnia 16 bm. w Dąbrowie pow. Chełmno 

odbywaio się zebranie gromadzkie w spra­
wie Łabskrypcji pożyczki obrony przeciw­
lotniczej. Na zebraniu tym był obecny nie­
jaki Foerster Paweł, obywatel polski naro­
dowości niemieckiej, lat 48, rolnik, współ­
właściciel gospodarstwa rolnego 280 mor­
gów. Foerster zebranie to demonstracyjnie 
opuścił, udając się do domu.

Po drodze spotkał Kazimierza Wacheka 
lat 20, Polaka, robotnika rolnego, zam. w 
majątku Foerstera. Wachek kilka dni temu 
doniósł policji o fakcie rozszerzania przez 
Foerstera fałszywych pogłosek, mogących 
wzbudzić niepokój publiczny.

Przy spotkaniu Foerster postrzelił Wa­
cheka w plecy z rewolweru, a czyn swój 
tłumaczył rzekomą zaczepką ze strony Wa­
cheka. Stan Wacheka jest ciężki.

Sam fakt postrzelenia Wacheka, chłopca

20-letniego słabej budowy, w plecy przez 
Foerstera, mężczyznę rosłego i silnego, u- 
zbrojnego przy tym w  grubą okutą laskę 
przeczy oczywiście pojęciu obrony koniecz­
nej, a powód postrzelenia, podany przez 
sprawcę, nie wytrzymuje krytyki.

Pół godziny później przybył do obejścia 
Foerstera brat postrzelonego Jan w towa­
rzystwie ojca w zamiarze zażądania fur­
manki celem przewiezienia rannego do szpi­
tala. .Jan Wachek usiłował przez kuchnię 
dostać się do mieszkania, jednakowoż słu­
żąca zamknęła drzwi i nie wpuściła go do 
środka. Wówczas Wachek rozgoryczony wy 
bił szybę i skierował się do frontu mieszka­
nia. Foerster wyszedł na ganek i zauwa­
żywszy Wacheka, strzelił do niego z dubel­
tówki bez żadnego powodu, raniąc Jana 
Wacheka poważnie w bok i w rękę. Strzał 
oddany został z odległości 10 metrów.

Szpiedzy w roli turystów i agentów 
handlowych na Pomorzu

Społeczeństwo oddaje podejrzanych w ręce policji
W  ostatnim czasie pojawiła się

na Pomorzu większa ilość niezna­
nych przedtem osób, które, jako 
rzekomi przedstawiciele handlowi 
lub turyści, zdradzają zbyt wiele za­
interesowania stanem obrony kraju.

Tak np. w dniu 14 bm. do jedne­
go z obywateli małego miasta w  
okolicach Bydgoszczy zwrócił się 
pewien przyzwoicie ubrany osobnik 
i bardzo dobrą polszczyzną zapytał, 
czy w  miejscowości tej względnie w  
okolicy znajduje się wojsko.

Zapytany wskazał go organom

policji, które ciekawego przytrzy­
mały. W  następstwie ustalono, że 
ujęty jest od dawna poszukiwanym 
niebezpiecznym szpiegiem na rzece 
obcego państwa.

Patriotyzm i szybka orientacja 
dobrego obywatela — pomorzanina, 
który przyczynił się do przerwania 
działalności wielkiego szkodnika, 
zasługuje na pełne uznanie.

Szczegóły tej sprawy oraz docho­
dzenia ze względów zrozumiałych 
muszą pozostać w  tajemnicy.

W  międzyczasie przed obejściem gospo 
darstwa Foerstera zgromadziło się kilkana­
ście osób ze wsi, w tym kobiety i dzieci, 
które oburzone postrzeleniem Kazim. Wa­
cheka oraz powtórnym postrzeleniem Jana i 
nieobliczalnym zachowaniem się Foerstera 
zaczęły wznosić wrogie okrzyki przeciw 
Foersterowi. Rzucono kilka kamieni w stro­
nę domu Foerstera, nie czyniąc nikomu żad­
nej szkody. Foerster z odległości 36 metrów 
wystrzelił z dubeltówki do zebranych przy 
czym ranił pięć osób, w tym dwoje ciężko.

Postawa i zachowanie się zebranych nie 
była — jak dochodzenie wykazało — groźne 
i w żadnym wypadku nie usprawiedliwiało 
czynu Foerstera. Po tym wypadku zjawił 
się u Foerstera sołtys Mackiewicz i ponow­
nie zażądał furmanki celem przewiezienia 
rannego. Foerster i tym razem kategorycz­
nie odmówił.

Przybyła na miejsce policja przepro­
wadziła u Foerstera rewizję przy czym za­
kwestionowano jeden karabin wojskowy 
typu niemieckiego i rewolwer na które 
Foerster nie posiadał zezwolenia.

Foerster został aresztowany. Na miejsce 
wypadku prokurator Sądu Okręgowego w 
Toruniu delegował wiceprokuratora Gro 
nieckiego, pod którego kierownictwem pro­
wadzone są dalsze dochodzenia.

Przybył również podinspektor Wertz * 
komendy wojewódzkiej policji w Toruniu.

Natychmiastowe- i energiczne wkroczenie 
władz oraz aresztowanie Foerstera ludność 
miejscowa przyjęła z uznaniem, mając na­
dzieję, że prawo w odpowiedni sposób uka­
rze osobnika, który jedząc chleb polski, nie 
umie zachować się należycie na ziemi pol­
skiej.
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To nie wystarcza
Pod naciskiem opinii publiczne!

Producent „Persi!u“  z Bydgoszczy potępia produc. „Persilu" z DUssefd ortu
Nasze rewelacje o paszkwilowym artyku­

le prasowym firmy „ATA“ w Dusseldorfie, 
produkującej głośno reklamowane wyroby 
„ATA“, „Persil", „Henko" i „Sil", wywołały 
gorącą falę oburzenia w całej Polsce. Nasze 
wiadomości przedrukowane zostały przez 
całą prawie prasę w Polsce. Jest w tym na­
wet piękny moment symboliczny, Ze to 
właśnie z Pomorza padł pierwszy sygnał a- 
larmowy.

POWSZECHNY BOJKOT
Skutki tego alarmu są naprawdę impo­

nujące: liczne stowarzyszenia i organizacje 
społeczne z Polskim Związkiem Zachodnim 
na czele podjęły bojkot wyrobów „ATA", 
„Persil", „Sil" i „Henko". Miło nam równieZ 
podkreślić, że Związek Wydawców postano­
wił nie przyjmować ogłoszeń wspomnianych 
wyrobów. W  całej juZ Polsce zniknęły one 
ze słupów reklamowych i wozów tramwajo­
wych. Nie sądzimy również, aby utrzymały 
się na ekranach filmowych.

Nie ulega wątpliwości, że skutki takiego 
solidarnego potępienia ze strony opinii pu­
blicznej są straszne dla przedsiębiorstwa 
handlowego.

MIĘDZY PRODUCENTAMI „PERSILU1*
Dlatego zapewne otrzymaliśmy ze sp. akc. 

„Persil" w Bydgoszczy list poniższej treści:
„Gazeta Pomorska" w numerach 81. 82, 

83 i 84, omawiając wydaną przez niemiecka 
firę Henkel & Cie w Dusseldorfie {Niemcy) 
jednodniówkę, przytoczyła wyjątki ze znaj­
dującego się w niej paszkwilu, uwłaszczają­
cego godności Narodu Polskiego i niedwu­
znacznie powiązała naszą firmę z firmą 
Henkel i Cie w Dusseldorfie.

Wobec powyższego uprzejmie wyjaśnia­
my, że firma nasza nie pozostaie w żadnym 
stosunku do firmy Henkel i Cie. Przedsię­
biorstwo nasze jest zupełnie samodzielne i 
opiera się tylko na kapitałach szwajcar­
skich i holenderskich, na dowód czego 
przedkładamy dokumenty zagraniczne i 
władz polskich. Zarząd firmy jest polski, a 
w Radzie Nadzorczej na ogólną ilość sześciu 
członków czterech zasiada Polaków i dwóch 
Szwajcarów. Uprawnienie do produkcji na­
szych artykułów „Persil", „Henko", „ATA" 
i „Sil" posiadamy ze Szwajcarii. Wymienio­
ne wyroby są produkowane w naszym za­
kładzie z polskich surowców i przez pol­
skich pracowników. Żaden więc stosunek nie 
łączv nas z Niemcami, a tym hardziej z fir­
mą Henkel 1 Cie w Dusseldorfie.

Artykułem, lżącym Naród Polski, poczu­
liśmy się na równi z całym społeczeństwem 
polskim w najwyższym stopniu dotknięci i 
oburzeni. Daliśmy temu też wyraz przez 
zwolnienie kilku pracowników, oczyszczając 
tym samym nasze przedsiębiorstwo z ludzi, 
mogących w opinii publicznej uchodzić jako 
niepewnych.

Niezależnie od powyższego zwróciliśmy 
się do Pana Wojewody z prośbą o wyznacze­
nie delegata do władz naszej spółki celem 
zapoznania się z całokształtem działalności 
naszego przedsiębiorstwa. Wyraziliśmy jed­
nocześnie także gotowość rozszerzenia każ­
dej chwili na życzenie Pana Wojewody Za-

U chorych kobiet szklanka naturalnej 
wody gorzkiej Franciszka-Józef a powoduje 
niezawodne i lekkie wypróżnienie, przy 
czym niejednokrotnie wywiera dobroczyn­
ny wpływ na schorzałe organy. Zapytajcie 
Waszego lekarza. (11679

rządu naszej spółki, który dotąd jest jedno­
osobowy.

Czynimy to wszystko z myślą, aby wy­
kazać, że rzeczywiście jesteśmy przedsię­
biorstwem zupełnie samodzielnym, zatrud­
niającym polskich pracowników i kierują­
cym się tylko ogólnym dobrem i interesem 
Państwa Polskiego. Poddajemy się chętnie 
i z wdzięcznością wszelkiej kontroli, aby 
znieść każdy cień jakiejkolwiek naszej 
współwiny za wspomniany polakożerczy ar­
tykuł firmy Henkel i Cie w Dusseldorfie, 
z którą nic nas nie łączy.

Podając powyższe do łaskawej wiadomo­
ści, uważamy, że WPanowie po zbadaniu 
przedstawionych Im dowodów zechcą za­
mieścić w „Gazecie Pomorskiej" odpowie­
dnie wyjaśnienie istotnego stanu rzeczy od­
nośnie naszej firmy.

Bardzo to ładnie, te producent „Persilu" 
w Bydgoszczy nazywa producenta „Persilu" 
w Dusseldorfie po imieniu, tj. paszkwilan­
tem, ale to nie wystarcza.

Nie można bowiem mówić, że nic ich nie 
łączy, skoro sprzedają identyczne wyroby, 
nawet prowadzą identyczną akcję propa­
gandową. Nawiasem mówiąc owi Szwajca­
rzy, o których wspomina „Persil" bydgoski 
napewńo nie są Francuzami, ani Włochami.

Kto jest właścicielem bydgoskiego „Per­
silu?".

Ktoś, kto prezentuje się anonimowo przez 
banki szwajcarski i holenderski. Świadczy 
to najwyżej, te ów ktoś jest klientem owych

BERLIN. Wczoraj o godz. 15,55 wylądo­
wał na lotnisku berlińskim w Tempelhofie 
pierwszy samolot „British Airways" (bry­
tyjskich linii lotniczych) 2-silnikowv 9-oso- 
bowy Lockheed, inaugurując stale połącze­
nie lotnicze między Londynem a Warsza­
wą.

Samolotem tym przybędą do Warszawy 
szef lotnictwa cywilnego Wielkiej Brytanii 
sekretarz stanu w angielskim ministerstwie 
lotnictwa Sir Francis Shelmerdine, naczel­
ny dyrektor British Airways Mc Crindle,

BUKARESZT. Celem wzięcia udziału w J 
obchodzie 50 rocznicy urodzin kanclerza Hit j 
lera wyjeżdżają do Berlina następujące o-

Strzały do Włochów w Tunisie 
podczas przedstawienia 

teatralnego
Włoskie agencje donoszą, że w Tunisie 

w czasie przedstawienia zorganizowanego 
przez grupę aktorów włoskich, padło w tea­
trze 5 strzałów rewolwerowych. Strzały od­
dane zostały przez niezatrzymanych do­
tychczas osobników, którzy krótko przed roz 
poczęciem przedstawienia przybyli w samo-

banków, ale nic więcej. Wiadomo nam rów­
nież, że firma „Persil" w Bydgoszczy ko­
rzysta z kontygentu importowego. Bardzo 
wątpimy, czy sprowadza sobie te towary z 
Holandii lub Szwajcarii. A może z ojczyzny 
Fritza Henkla?

TO NIE WYSTARCZA
Kapitał szwajcarski czy holenderski jest 

zawsze bardzo mile widziany w Polsce, ale 
kapitał Fritza Henkla — nie! Dlatego owi 
Szwajcarzy i Holendrzy, o których wspomi­
na list „Persilu", powinni byli nieco moc­
niej dowieść swego istnienia I zadeklarować 
swoją obecność. Dotychczas tolerowała dy­
rekcja tej firmy obecność urzędników w 
swej fabryce, których sama uważa za „nie­
pewnych", nie wystarcza też usuwać Ich do­
piero pod naciskiem opinii publicznej.

Jesteśmy zapewne najzupełniej zgodni z 
opinią publiczną, gdy piszemy, że nazwy 
„Persil", „Ata“, „Henko" i „Sil" muszą w 
Polsce zniknąć, dyrekcja zaś winna znaleźć 
się w rękach, które nie będą uważać za wła­
ściwe, by hodować łudzi „niepewnych".

Dopóki to nie nastąpi, nie ma co mówić 
o jakiejkolwiek tolerancji ze strony opinii 
publicznej — zawsze upiór twórcy „Persilu" 
z Dusseldorfu straszyć będzie w wytwórni 
„Persilu" w Bydgoszczy.

attache wojskowy i lotniczy przy ambasa­
dzie R. P. w Londynie pik. Kwieciński, rad­
ca ambasady Baliński, radca, handlowy 
Merdinger. Przybywa również samolotem 
tym do Warszawy pik. Smałlwood, celem 
wygłoszenia w różnych miastach Polski od­
czytów na temat różnych zagadnień życia 
społecznego, gospodarczego i politycznego 
Anglii .

Przelot z Londynu do Warszawy trwa 
5 godzin.

t-----------

sobistości . rumuńskie, zaproszone przez 
rząd Rzeszy: b. premier, członek rady ko­
ronnej — Vaida Voevod, komendant głów­
ny „Straży Kraju" — Sidorovici, sekretarz 
generalny Frontu Odrodzenia Narodowego 
— Valcovici, prezydent miasta Bukaresztu 
gen. Dombrowski i prof. Jerzy Bratianu.

Dzień urodzin Hitlera świętem 
narodowym w Niemczech

BERLIN. Dekretem ministra spraw we­
wnętrznych dzień 20 kwietnia b. r„ kiedy 
kanclerz Hitler kończy lat 50, ogłoszony zo­
stał w tym roku świętem narodowym w 
Niemczech. Dekret ten obowiązuje również 
w Czechach i na Morawach.

Połączenia lotnicze Londyn - Warszawa
otwarte

Tylko sześć i pół godzin lotu dzieli obie stolice

Delegaci rumuńscy na urodziny Hitlera

WARUNKIEM
u t o f y lM s H t y
iq staranni* pielęgnowali# 
włosy. Dlatego codzienni# 
rano lub wieczorem nacie­
rać należy skóro głowie 
preparatem Trilysin byt 
usunqć szkodliwy łupież 
i sapobiee wypadaniu

Kronika polityczna
P. wojewoda pomorski Władysław Racz- 

kiewicz w ubiegłą sobotę, 15 bm. wyjechał 
do Warszawy g- sprawach służbowych, a 
poza tym przewodniczył tam na posiedze­
niu Światowego Związku Polaków z Za­
granicy. W  niedzielę w godzinach wieczo­
rowych p. wojewoda powrócił z Warszawy 
do Torunia.

Nie szerzyć paniki —  
woła muzyk angielski

Znany dyrygent sir Thomas Beecham 
wypowiedział się przeciwko nastrojom pa­
niki, szerzonym w pewnych kołach angiel­
skich, które pozostają pod wpływem sfer 
zagranicznych. Sir Thomas Beecham wyra­
ził ubolewanie, że z powodu nastroju zanie­
pokojenia tycie artystyczne Anglii jest na­
rażone na szwank. Beecham domaga się, 
interwencji rządu przeciwko rozsiewają- 
jącym pogłoski paniczne.

Angielskie fabryki samolotów 
w Kanadzie

MONTREAL. Zakłady lotnicze w Kana­
dzie „Canadian Associated Aircraft Ltd", 
nabyły obszerne tereny i w najbliższym cza 
sie przystępują do budowy dwu nowych fa­
bryk samolotów. Jedna stanie pod Mon­
trealem, druga w Malton Ont Będą one 
wykonywały zamówienia rządu angielskie­
go.

Wyrok śmierci na generała 
w Hiszpanii

BARCELONA. Gen. Aranguren Rohdan, 
który swego czasu krwawo stłumił pow­
stanie narodowe w Barcelonie, został skaza­
ny na śmierć wyrokiem sądu wojennego. 
Gen. Aranguren wydał w pierwszych dniach! 
rewolucji wyrok śmierci na gen. Godeda, 
przewódcę powstańców w Barcelonie oraz 
na kilku wyższych oficerów garnizonu bar- 
celońskiego, którzy opowiedzieli się za gem 
Franco.

Dłuższy czas pracy 
w przemyśle wojennym Rumunii

W  rumuńskim przemyśle wojennym 
zwiększony został czas pracy o  dwie godzi­
ny dziennie przy jednoczesnej podwyżce 
zarobków o 25 procent.

Maski oazowe wolne od opłat 
celnych

W związku z zaopatrywaniem ludności 
cywilnej w maski przeciwgazowe, na wnio-

chodzie, którym natychmiast po przeprowa­
dzeniu zamachu rewolwerowego — uciekli. 
Strzałąmi tymi zranionych zostało dwoje 
Włochów, 36-letni® kobieta i 58-letni męż-

Obowiązek sprzedaży obcych dewiz
za ouldeny

Złote marki wyjęte st?od nowego rozporządzenia gdańskiegosek rumuńskiego ministerstwa lotnictwa 
i marynarki wydano zarządzenia, zwalnia­
jące sprowadzane z zagranicy do Rumunii 
maski od wszelkiego rodzaju opłat celnych.

Stolica Rzeszy przygotowuje się gorącz­
kowo do uroczystego obchodu 50-lecia uro­
dzin kanclerza Hitlera, które przypadają na 
Czwartek, 20 kwietnia.

Główna, reprezentacyjna ulica Berlina, 
„Unter den Linden", zeszpecona wskutek 
wycięcia wiekowych lip i przez berlińczy-

Armia która zmusza do respektu
W  licznych artykułach o Polsce, jakie 

prasa holenderska ostatnio ogłosiła, na­
czelne miejsce zajmuje wojsko polskie, o 
którym wyraża się z wielkim uznaniem. 
Prasa holenderska podkreśla dzieło, doko­
nane przez Polskę w ostatnich 20 latach, 
stwarzając armię, która zmusza do respek­
tu.

czyzna.
Incydent ten wywołał wielkie oburzenie 

w kolach włoskich w Tunisie.

ków żartobliwie przezwana „Unter den La- 
ternen" (Aleja pod latarniami), ozdobiona 
będzie olbrzymimi słupami, na szczycie któ­
rych płonąć będą znicze.

Przed politechniką buduje się olbrzymie 
trybuny dla dyplomacji, prasy i delegacji 
zagranicznych, wśród których znajdą się 
wyjątkowo liczne delegacje: bułgarska, wę­
gierska, włoska, hiszpańska itd.

W środku znajduje się trybuna kancle­
rza, który z tego miejsca odbierać będzie 
defiladę wojsk. Wzduź całej trasy defila- 
d yod bramy brandenburskiej do t. zw. 
„wielkiej gwiazdy", placu, na którym usta­
wiono kolumnę zwycięstwa, domy udeko­
rowane będą olbrzymimi, od najwyższych 
oięter ku dołowi sięgającymi, czerwonymi 
flagami z czarnym znakiem swastyki na 
białym polu pośrodku.

Senat gdański wydał rozporządzenie, 
które dla mieszkańców Wolnego Miasta 
Gdańska ustala obowiązek niezwłocznej 
sprzedaży za guldeny gdańskie Bankowi 
Gdańskiemu lub jednemu z gdańskich ban 
ków dewizowych wszystkich obcych dewiz, 
jakie w dniu 17-go kwietnia br. znajdowa­
ły się w ich posiadaniu. Obowiązek sprze­
daży dotyczy banknotów, monet złotych, 
rachunków i papierów wartościowych w 
obcej walucie, tak samo i złota. Posiadane 
17-go kwietnia rachunki dewizowe przeli­
czone zostaną na guldeny.

Nowe rozporządzenie nie obejmuje zło­
tych ani marek niemieckich (dotyczy jed­
nak złotych monet w tych walutach). Spod 
działania rozporządzenia możliwe są wy­
jątki, o których defcyduje Bank Gdański, w 
szczególności dopuszczalność wyjątków do­
tyczy spraw związanych z rozwojem han­
dlu zagranicznego i obrotu portowego.

Działalność sprzeczna z nowymi przepi­
sami podlega karze więzienia i grzywny 
pieniężnej do 100 tys. g., poza tym grozi 
konfiskata tych wartości, które są przed­
miotem nielegalnej transakcji czy działania.

Obowiązek jednorazowego zbycia posia­
danych w dniu 17 bm. dewiz, nie może do­
datnio wpłynąć na gdańskie życie gospo­
darcze. W  związku z nowym rozporządre- 
niem nasuwają się przede wszystkim dwie 
sprawy, ważne szczególnie dla polskich,' 
sfer gospodarczych. Rozporządzenie to sfcri 
więc w sprzeczności z polsko-gdańskim pro­
tokółem dewizowym z 1935 r„ kiedy ta' 
Gdańsk zobowiązał się, że nie wprowadzi 
dalszych ograniczeń dewizowych. Jeśli zaś 
chodzi o praktykę gospodarczą, to nie moż­
na powiedzieć, by ostatnie posunięcie po­
większało atrakcyjność portu gdańskiego, 
rzeczywistość jest bowiem wręcz odwrotna.

Wreszcie, niepodobne jeszcze nie wska­
zać na specjalny, w zasadzie pożyteczny par 
ragraf dotyczący wyjątków w interesie han­
dlu zagranicznego i portu, jako na istnie­
jącą p r a k t y c z n i e  możliwość upo­
śledzania firm polskich, których dynamika 
i rola w porcie gdańskim była i jest jeszcze 
ciągle przedmiotem niezrozumiałej ofen­
sywy.

Wspaniałą dekorację na urodziny Hitlera 
przygotowuje Berlin
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Analiza stosunków eolsko-niemieckich
przez czołowego publicystę niemieckiego
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Dwa prądy w polityce j 
niemieckiej

(s) „Dziennik Poznański" zastanawia się 
fStfld tym jakie czynniki wpływają dziś na 
{politykę Trzeciej Rzeszy, i tak wywodzi:

„Otóż nie ulega wątpliwości, że w po­
lityce niemieckiej ścierają się z sobą dwa 
zasadnicze prądy. Pierwszy, związany z 
doświadczeniem starszej generacji Reichs 
wehry i z tradycjami starej szkoły nie­
mieckiej dyplomacji, wyraża raczej ô  
strożność, liczy się z silą przeciwników i 
— co nas specjalnie interesuje — niewąt­
pliwie docenia siłę obronną Polski oraz 
jej wolę zwycięstwa. Drugi, wypływa z 
dynamizmu partii narodowo - socjalisty­
cznej, jest. młodzieńczo tromtadracki, 
przebojowy, skory do ryzyka, a rozzu­
chwalają go olbrzymie sukcesy Trzeciej 
Rzeszy z ostatniego roku, uzyskane bez 
jednego wystrzału. Nie dziwilibyśmy się 
bardzo, gdyby temu prądowi nieopatrznie 
wydawało się, że podmyje brzegi polskich 
interesów tak samo bezkarnie, jak bez­
karnie uchodziły mu dotychczasowe zdo­
bycze".

Żywność i surowce 
a pogotowie wojenne Niemiec

„Kurier Warszawski" ua podstawie gło­
sów fachowców niemieckich ocenia stan 
{wojennego pogotowia:

„Niemców najwidoczniej niepokoi cią­
głe sprawa zaopatrzenia w żywność i w 
surowce, przede wszystkim na wypadek 
wojny.

Wspomnienia klęski głodowej podczas 
wojny światowej odżywają dziś z całą 
grozą i znajdują wyraz nawet w tak po­
czytnym piśmie jak sławna „DAZ“ 
(„Deutsche Altgemeine Zeitung"). G. v. 
Minden w jednym z artykułów zwrócił 
uwagę na fakt dobrze od dawna znany, 
iż gospodarka produkująca namiastki 
wymaga niezmiernie wielkiej ilości sił 
roboczych. To jest. bardzo kosztowne. To 
odciąga także bardzo wiele sił od służby 
na froncie. Więc się wylicza, że trzeba 
zatrudnić siedemnastu robotników w 
Hinterlandzie (w kraju! na jednego żoł­
nierza na froncie.

Przedmiotem ciągłych trosk i rozważań 
jest sprawa zaopatrzenia w surowce.

W czasopiśmie „Der Deutsche VoIks- 
wirt“ ukazał się 10 marca artykuł pióra 
ppłk. dr. Kurta Hesse, który zażywa dziś 
opinii wybitnego znawcy na polu t. zw. 
„Wehrwissenschaft" (gospodarki wojen­
nej). Zestawia on w tym artykule zapo­
trzebowanie na wypadek wojny agresyw­
nej i wojny defensywnej i przeciwstawia 
mu produkcję w Niemczech, Francji i 
Anglii oraz w Stanach Zjednoczonych. Te 
zestawienia są nieprawdopodobnie ude­
rzające. Więc np. wynika z nich. że na 
zasadzie produkcji z roku 1936 Niemcy 
miałyby środków napędowych 4.000 
ton. Francja i Anglia 4.900, St. Z jodu. 
149.000. Ppłk. Hesse nie wyciąga z tych 
zestawień wyraźnych wniosków, ale każ- 

- demu czytającemu narzucają się one o- 
czywiście.

Dopiero w związku z takimi zestawie­
niami rozumie się pewne posunięęia. go­
spodarczo - polityczne Niemiec, więc 
przede wszystkim próbę zapewnienia so­
bie rumuńskiej nafty już w czasie po­
koju.

Daje się też zauważyć bardzo dotkliwy 
brak t, zw. kolorowych metali.

Nie można się dziwić, że wobec tych 
faktów odzywają się coraz częściej głosy 
przestrogi i wysnuwa się wnioski z tej 
sytuacji na wypadek wojny".

Na łamach „Frankfurter Ztg.“ ukazała 
się dziś rozprawa czołowego publicysty nie­
mieckiego Kirchera, zatytułowana „Siła 
przeciw Sile" — „Tragedia status que“. Au­
tor opierając się na twierdzeniu, że „przesu­
nięcie ciężaru gatunkowego", spowodowa­
nego wzrostem potęgi Rzeszy i Wioch nie 
dotarło jeszcze do swego końca, uzasadnia 
konieczność przeprowadzenia zasady rewi- 
zjonizmu i w przeciwstawienia do tezy u- 
trzymania status que. Autor zastrzega się. 
że nie może być zamiarem mężów stanu 
państw autorytatywnych pomijać przy po­
dejmowania tej nowej reglamentacji mo­
carstw, jak Anglia, Francja lub Polska. Dla­
tego też usiłowały Rzesza i Włochy przepro­
wadzić swą politykę rewizjonistyczną na 
drodze pokojowych układów, nie osiągnąw­
szy jednak zrozumienia wkroczyły państwa

te na drogą „samopomocy".
Od tych rozważań dochodzi autor do sed­

na interesujących Rzeszę problemów, a mia­
nowicie zagadnienia polskiego, a następnie 
Morza Śródziemnego.

Analizując zagadnienie polskie wytyka 
zarówno Anglii, jak i Francji, że jeszcze 
przed paru łaty mówiono tam, że „Wersal­
skie rozwiązanie dla Polski jest fałszywe I 
niebezpieczne, a zatem nie dające się utrzy­
mać", dalej, te Polska „prowadziła tak fał­
szywą politykę, że Francja palcem nie ru­
szy, jeżeli się jej coś stanie. Jeżeli ciągnie 
autor istniał problem rzeczowy, przy któ­
rym się nic nie zmieniło, to musi on istnieć 
również dzisiaj — lub też zmieniła się poli­
tyka w stosunku do tego problemu.

Polityka „Anglików i Francuzów wobec 
problemu dotyczącego Rzeszy jest dalece nie

tak ważna, jak rzeczowy problem i jego roz­
wiązanie — pisze Kircher. Dla nas nie zmie­
niło się nic przez układ angielsko-polski. 
Mamy nasz układ z Polską i mamy też nasze 
życzenia i skargi. Mamy nadzieję, że Pola­
kom przydadzą się w równie małej mierze 
ich zarządzenia mobilizacyjne, jak i próby 
dyplomatyczne obejścia sedna rzeczy i nie 
zburzą oni lekkomyślnie fundamentu ukła­
dowego.

Mamy nadzieję, iż i nowa przyjaźń z 
Anglią, która nie daje im ani cienia większe­
go „bezpieczeństwa" nie skusi Polaków 
mniej rzeczowo traktować i mniej poważnie 
ujmować istniejący rzeczowy problem ob­
ciążający niemiecko - polskie sąsiedztwo. 
Anglia ponosiłaby odpowiedzialność, gdyby 
Polska przepuściła swą godzinę".

Gwałtowna reakcja Niemiec 
na pronozycfe nokofowe

„Berliner Morgenposi" w inspirowanym 
artykule zwraca się do prezydenta Roose- 
vella z następującymi pytaniami:

1) czy chce pan przez swoje podjudzające 
przemówienia i wyraźne mieszanie się w 
sprawy wewnętrzne Enropy rozpętać wojnę 
przeciw Niemcom i Wiochom?

2) czy chce pan podjudzić Naród Ame­
rykański do zburzenia najmocniejszych fi­
larów europejskiego porządku — Niemiec i 
Włoch?

3) czy chce pan przez swą agitację podju­
dzić państwa europejskie do wojny w tym 
celu, by zarobić na dostawach broni i ga­
zów trujących 1 w ten sposób zatrzeć skutki 
swej błędnej polityki?

f) jeżeli pan tego nie chce, to czemu pan 
w najbezwstydniejszy sposób od r. 1933 
szczuje przeciwko narodowi niemieckiemu?

5) czemu pan przez popieranie bojkotn 
żydowskiego pogrzebał handel amerykań- 
sHo-nlemiecki.

Z wielkiej rewii wojsk we włoskiej Libii na cześć Goeringa

Jak donosiliśmy, we włoskiej Libii w Afryce północnej pod Trypolisem odbyła słę 
obecności włoskiego marszałka Balbo wielka rewia na cześć Goeringa. Na obrazku

fragment defilady krajowców

Zadatek na wielką 
przyszłość

Nieliczni są już dziś w  
naszym społeczeństwie lv 
dzie typu lodzimych mal­
kontentów i zawodowych 
krytyków wszelkiego co 
swoje, co polskie. Z wewnętrznej sła­
bości i z braku wiary w  swój naród 
wypływa taki krytyczny stosunek do 
wszelkich przejawów życia polskie­
go i, odwrotnie — nadmierny szacu­
nek do zagranicy, wyrażający się w  
przesadnie korzystnej ocenie sił ob­
cych.

Dziś pod wpływem zdrowych od­
ruchów opinii społecznej rzesza na­
szych krajowych krytyków przyci­
chła i zmalała. Tym niemniej jed­
nak, ulegając sile przyzwyczajenia, 
ladzie tego typu działają. Rozwój 
Trzeciej Rzeszy w ciągu ostatnich 
miesięcy daje im szereg łatwych ar­
gumentów do ręki.

W  tych warunkach warto porów­
nać wzajemny stosunek sił Polski i 
innych. Jeśli zestawiać tylko czyn- 
nUci materialne, to rzeczywiście po­
równanie w wielu dziedzinach nie 
wypada na korzyść Polski. Inaczej 
jednak przedstawia się sprawa, jeś­
li spojrzeć na to zagadnienie w spo­
sób bardziej głęboki, tedy okaże się, 
że na pozornie gładkim gmachu po­
tęgi niemieckiej istnieją bardzo po­
ważne szczerby.

Weźmy pod uwagę choćby zagad­
nienie ludnościowe. Mimo bardzo 
dużych wysiłków, i io często wysił­
ków, których ocena moralna budzi 
poważne wątpliwości, Trzecia Rzesza

nie zdołała podnieść przyrostu natu­
ralnego. Ogromnym wysiłkiem zdo­
łano go podnieść tylko w stopniu 
bardzo nieznacznym. Dzisiejszy jed­
nak przyrost natnralny jest jeszcze 
daleki od poziomu przedwojennego. 
Pod tym względem Polska ma 
ogromną przewagę nad swym za­
chodnim sąsiadem. Polska po prostu 
ma większą dynamikę ludnościową 
od Niemiec.

Drugim czynnikiem, który nale­
ży wziąć pod uwagę, jest problem 
moralny, wyrażająey się w  stosun­
ku do zagadnień materialnych. 
Niemcy w okresie przedwojennym, 
a zwłaszcza w  okresie Republiki 
Weimarskiej, przeszły okres daleko 
posuniętego zmaterializowania, z 
którym w parze szło ogromne roz­
przężenie moralne. Rnch narodowo- 
socjalistyezny czyni wprawdzie wiel­
kie wysiłki, by usunąć szkodliwe 
skutki tego okresu, ale wysiłki te 
dały tylko częściowe rezultaty. To­
też duch ofiarności, zdolność do po­
święceń są w Niemczech słabsze niż 
w Polsce. Wszyscy obserwatorzy ży­
cia niemieckiego jednogłośnie stwier­
dzają, że w okresie poważniejszych 
alarmów wojennyćh społeczeństwo 
polskie wykazywało o wiele więcej 
zdecydowania 1 spokoju od społe­
czeństwa niemieckiego.

Kryzys moralny w Niem­
czech pogłębia kryzys reli­
gijny. Protestantyzm nie­
miecki jest w rozkładzie. 
Katolicyzm niemiecki uleg> 

znacznemu osłabieniu. Obserwować 
można niezwykle energiczną akcję 
neopoganizmu. Niemcy stoją przed 
okresem walk religijnych. Tak więc 
i pod tym względem Polska wykazu­
je ogromną przewagę.

Stwierdzić zatem trzeba, że naj­
ważniejszy czynnik każdej walki i 
powodzenia — przewaga pierwiast­
ków duchowych — jest stanowczo po 
stronie Polski. To są fakty, które 
pozwalają nam z wiarą i nadzieją 
patrzeć w przyszłość.

W  odpowiedzi na chybione próby 
propagandy czynione n nas w okre­
sie ostatnich wypadków, a pocho­
dzących ze źródeł niewątpliwie nie­
polskich, trzeba, wyraźnie i jasno 
podkreślać wszystkie cechy dodat­
nie, jakie wykazuje społeczeństwo 
polskie. Musimy dobrze zdawać so­
bie snrawą z tych wartości, którym? 
górujemy nad społeczeństwami ob­
cymi, zwłaszcza zaś nad tymi, które 
bezpośrednio z nami sąsiadują.

Te dodatnie cechy moralne społe­
czeństwa polskiego to zadatek na 
wielką przyszłość narodu.. Wierzy­
my, że pozwolą one przez zjednoczo­
ny wysiłek społeczeństwa doprowa­
dzić również do przewagi w zakresie 
materialnym.

W dalszym ciągu dziennik zapytuje dla­
czego Roosevelt odmówi! zezwolenia na do­
stawę helu do Niemiec i na urządzenie lą­
dowisk dla niemieckich samolotów. Jeżeli 
pan oczekuje, pisze autor, że pański apel 
zostanie potraktowany poważnie, a nie iako 
szwindel propagandowy, musi pan złożyć 
dowód swej dobrej woli. Dopiero wówczas 
będziemy z panem dalej rozmawiać.

0  C M ą g n t  s i c ?  i H Ó w i ;

Wszyscy technicy i oficerowie wło­
scy no służbie rządu saudskiego w łą­
cznej liczbie 12, dostali wypowiedzenie
1 byli zmuszeni natychmiast opuścić 
kraj.

Rząd saudski wysyła, obecnie do E - 
giptu zamiast do Wioch wszystkich 
swoich lotników wojskowych na wy­
szkolenie.

Ofiarą wojny 'domowej w Hiszpanii 
padli, jak się okazuje, następujący 
wyżsi dostojnicy Kościoła w liczbie 12: 
biskupi, Teruelu, Barcelony. 'Almerii, 
Cuenca, Guadix, Jaen. Leridy, 8 r{tor­
bę i Suguenzy, administrator apostol­
ski Barbastro, •biskup Tarragony i  bi­
skup Ciudad Real. Wszyscy zostali za­
mordowani. Arcybiskup Valladohd 
zma,rl wkrótce po swej ucieczce z wię­
zienia komunistycznego, w którym 
przebywał prze,z 55 dni. Sędziwy, 94 
lat Uczący, biskup M inorki zmarł 'jako 
więzień czerwonych. Przebywał on w 
niewoli od samego początku wojny 'do­
mowej aż do je j kohea.
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Przed kupiectwem pomorskim nowe zadania
Z obrad wiosennego posiedzenia Zarządu Głównego Związku Towarzystw Kupieckich

na Pomorzu
Jak już donosiliśmy w dniu 12 bm. od­

było się w Grudziądzu pod przewodnict­
wem prezesa Marchlewskiego uroczyste 
konstytucyjne posiedzenie Zarządu Głów­
nego, poświęcone omówieniu planu reali­
zacji programu prac Związku na rok 1939, 
obejmującego ważniejsze problemy orga­
nizacyjne kuipiectwa pomorskiego.

W związku z rozwojem Gdyni i handlu 
zamorskiego, wyrastają przed kupiectwem 
pomorskim wyraźnie nowe zadania w dzie­
dzinie handlu zagranicznego, Które skłoni­
ły Związek Towarzystw Kupieckich do u- 
tworzenia specjalnego Wydziału dla han­
dlu zagranicznego, który już ocl miesiąca 
pracuje na terenie Gdyni. Związek podjął 
się tego zadania dlatego, że na kupiectwie 
pomorskim spoczywa obowiązek powiąza­
nia handlu całego krajiu z handlem za­
morskim. Zadanie to Związek może speł­
nić tym łatwiej, że za pośrednictwem Na­
czelnej Rady Zrzeszeń Kupiectwa Polskie­
go w Warszawie posiada on łączność orga­
nizacyjną z całym kupiectwem polskim.

Zagadnienie organizacji branżowej ku­
piectwa zreferował Dyrektor Związku p. J. 
Radojewski, uwypuklając trudności, jakie 
nasuwa tego rodzaju system organizacyj­
ny. Prelegent w konkluzji stwierdził jed­
nakże. że pomimo powyższych trudności 
zrzeszenia branżowe w handlu muszą być 
zorganizowane w najbliższym czasie. W 
dyskusji padły ważkie uwagi p. posła. B. 
Sikorskiego, potwierdzające konieczność 
organizacji branżowej kupiectwa, chociaż­
by ze względu na należyte przygotowanie 
aparatu dystrybucyjnego do obsługi Armii 
zarówno w czasie pokoju i jak i w czasie 
wojny. Sprawy formy organizacyjnej zrze­
szeń branżowych w dyskusji omówił p. Dr 
Smoleń.

W  tej samej prawie płaszczyźnie co za­
gadnienia organizacji branżowej leżą zagad­
nienia organizacji kupiectwa wiejskiego. 
Sprawę tę zreferował p. mgr. F. Michalik, 
dając w krótkim referacie charakterystykę 
kupiectwa wiejskiego na Pomorzu oraz ra-' 
my organizacyjne, w które należałoby u 
jąć kupiectwo wiejskie.

Korzystając z obecności przedstawicieli 
Izby Przemysłowo - Handlowej, która tak 
żywo interesuje się sprawami poziomu o- 
swiaty zawodowej kupiectwa pomorskiego 
przedstawiono obszerniejszym referatem 
sprawę egzaminów dla uczniów handlo 
wych. Referując powyższą sprawę p. mgr. 
Michalik podał do wiadomości, że Związek 
przeprowadzi! w tej sprawie rozmowy z 
Kuratorium Okręgu Szkolnego Pomorskie 
go, które uzgodniło ze Związkiem Towa 
rzystw Kupieckich na Pomorzu zasadnicze 
wytyczne regulaminu egzaminów, w myśl 
których pierwsze egzaminy tego. rodzaju, 
mają się odbyć w styczniu 1940 r.

Równocześnie prelegent zdał sprawozda 
nie z odbytej akcji wieczorów dyskusyjnycl 
dla kupiectwa pomorskiego, która dała wy 
niki zupełnie zadawalające.

W  generalnej dyskusji nad poruszonymi 
zagadnieniami zabrał głos prezes Izby 
Przemysłowo - Handlowej p. S. T o r, dzię 
kując w serdecznych słowach za zaproszę 
nie ze strony Związku Towarzystw Kupiec 
kich i wyrażając swoje zadowolenie z ra 
cjii tak wszechstronnych i gruntownie prze­
pracowanych zagadnień, które stanowią 
przedmiot prac Związku. W  dalszej dys 
kusji zabierali głos: pp. prezes Cylkowski 
i— Bydgoszcz, prezes Gońez — Brodnica 
prezes Kaźmierczak — Inowrocław, radca 
Korzeniewski — Grudziądz, prezes Łuko 
wicz —: Kościerzyna, prezes Maciejewski — 
Tczew, prezes Maćkowski — Tuchola, pre­
zes Mazur — Grudziądz, prezes Melerski — 
Toruń, prezes Nowacki — Gdynia, prezes 
Oźaninkowski — Włocławek, skarbnik Piąt 
kowsiki — Grudziądz, prezes Stamm — 
Chojnice i radca Tymieniecki — Toruń.

Uroczysta część posiedzenia poprzedzona

Polski przemysł motocyklowy staje 
do konkurenci! z zagranicą

W  roku ostatnim można zanotować po­
ważniejszy rozwój krajowego przemysłu 
motocyklowego. Dziś budujemy już moto­
cykle w Bydgoszczy, Poznaniu, Warszawie; 
na G. Śląsku i w Kieleckim. Na podkreśle­
nie przy tym zasługuje wysoka jakość pol­
skich motocykli i przystosowanie ich do 
polskich warunków drogowych.

Na czym polega istotna różnica między 
polską produkcją motocyklową i zagranicz­
ną, jakie właściwości konstrukcyjne posia­
dają nasze motocykle, będzie można łatwo 
przekonać się na tegorocznych Targach 
Poznańskich, na których Salon Motocyklo­
wy będzie bardzo bogaty podobnie jak Sa­
lon Samochodowy. Poza motocyklami kra­
jowej produkcji zobaczymy motocykle fa­
bryk zagranicznych, które w roku bieżącym 
szczególnie licznie wezmą udział w Tar­
gach. Przegląd wszystkich typów nowoczes­
nych motocykli, od lekkich do najcięższych, 
przyczyni się niewątpliwie do ożywienia ob­
rotów w tej dziedzinie handlu. Przypomi­
namy, że na Targach Poznańskich zeszło­
rocznych mimo, iż było na nich reprezento­
wanych mniej marek, aniżeli zgłoszona ich 
ilość w roku bieżącym, transakcje były tak 
liczne, że wystawcy nie mogli realizować 
zamówień, gdyż zabrakło motocykli. Ponie­
waż zapotrzebowanie rynku polskiego nie 
osłabło, przeto można oczekiwać, że i w ro­
ku bieżącym wystawa motocyklowa będzie 
.cieszyła się niemniejszym powodzeniem.

1K1

była przedpołudniowymi obradami Zarzą­
du Głównego w czasie których ukonstytuo­
wało się Prezydium Związku, w skład któ­
rego, niezależnie od osoby p. prezesa Mar­
chlewskiego, który został wybrany na Wal­
nym Rocznym Zjeździe Delegatów w lu­
tym br. w Toruniu na przeciąg lat 3-ch, 
weszli jako wiceprezesi: radca A. Ruchnie- 
wicz — Grudziądz, prezes Cz. Nowacki — 
Gdynia, prezes S. Cylkowski — Bydgoszcz, 
prezes A. Melerski — Toruń. Sekretarzem 
Związku został radca p. A. Korzeniewski, 
a skarbnikiem p. K. Piątkowski.

Bardzo obszernie omówiono wytyczne

współpracy z Polskim Związkiem Zachod­
nim; wobec antypolskich prowokacyjnych 
wystąpień firmy „Persil — Henkel", uchwa­
lono bezwzględny bojkot wyrobów tej lir- 
my.

Obrady, które w przeważnej mierze to­
czyły się w obecności przedstawicieli sa­
morządu gospodarczego, były jeszcze raz 
więcej dowodem na to, że zagadnienia gos­
podarcze rozwiązywane przez dobrowolne 
zrzeszenia zawodowe przy życzliwym po­
parciu samorządu gospodarczego — posia
dają swoistą wartość 
nie.

i znaczenie w tere-

iak stworzyć obroty w przetwórstwie
metalowym

W związku z aktualną obecnie akcją u- 
przemyslowienia kraju, co m. in. w szcze­
gólności znalazło odzwierciadleoie w pos­
piesznym tempie rozbudowy Centralnego 
Okręgu Przemysłowego, staje przemysł me­
talowy, a przede wszystkim jego działy 
przetwórcze jak fabryki maszy.n, heblarek, 
obrabiarek, wiertarek, oraz wszelkiego ro­
dzaju narzędzi pomocniczych, wobec no­
wych wielkich zadań jakie go czekają.

Na plan pierwszy wysuwa się kwestia do­
stosowania produkcji do wzrastającego za­
potrzebowania, dalej zaś sprawa szczegóło­
wego obsłużenia krajowych rynków i wiel­
kich centrów przemysłowych, na które 
głównie powinny być nastawione nasze 
mniejsze warsztaty i fabryki.

Śląsk, jako kolebka wielkiego przemysłu 
żelaznego byl zawsze największym i naj­
bardziej pojemnym rynkiem dla tego ro­
dzaju wytwórczości.

Bezpośredni kontakt z Śląskiem, a co za 
tym idzie zwiększenie obrotów w dziale 
przetwórczo - metalurgicznym — zaintere­
sowani wytwórcy uzyskają drogą udziału 
w XI Targach Katowickich, trwających od

20 maja do 4 czerwca 1939 r.
Jako czuły i niezawodny sprawdzian za­

potrzebowania na wszelkiego rodzaju pro­
dukty i fabrykaty, związane z przemysłem 
metalowym powinny Targi Katowickie sta­
wać się jednym z najwłaściwszych wykład­
ników racjonalnej propagandy wytwórstwa 
krajowego odnośnych branż, dlatego stop­
niowy udział w tej rewii obrabiarek, na­
rzędzi itp. wyrobów jest ze wszech miar 
godny polecenia, jako leżący w wyraźnym 
interesie Zagłębia Przemysłowego — jako 
konsumenta, zaś przetwórców — jako pro­
ducenta działu metalurgicznego.
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Spółdzielcze Banki Ludowe 
przyjmują wpłaty na Pożyczkę 

Obrony Przeciwlotniczej
W związku z ogłoszeniem subskrypcji 

Pożyczki i Bonów Obrony Przeciwlotniczej 
i powołaniem Państwowego Banku Rolne­
go,, jako syndykatu, do zaszczytnej funkcji 
przyjmowania zapisów na Bony i Obligacje- 
tej Pożyczki, Oddział Banku w Gdyni po­
wołał do współpracy w akcji subskrypcyj-* 
nej 10 Spółdzielni kredytowych z terenu Ka­
szub, powiadamiając o powyższym właści­
we Urzędy Gminne i Kółka Rolnicze.

I tak w charakterze subplacówek sub­
skrypcyjnych Państwowego Banku Rolnego 
działają: w powiecie morskim — Bank Lu­
dowy w Wejherowie oraz Banki Spółdziel­
cze — w Krokowej i Łebczu, w pow. kartu-j 
skim — Bank Ludowy w Kartuzach., w Sie-j 
rakowi ca ch, w Stężycy i Żukowie, w pow.] 
kościerskim — Bank Ludowy w Kościerzy-| 
nie. w Lipuszu i Skarszewach.

Wykorzystanie sieci lokalnych instytucyjj 
kredytowych w akcji subskrypcyjnej _ nie-j 
wątpliwie przyczyni się do rozszerzenia tej] 
akcji w terenie i ułatwi rolnikom powiatów3, 
kaszubskich spełnienie ich obywatelskiego! 
obowiązku.
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kupuje się najkorzystniej tylko w firmie

i .  H o z a k o w s k l ,
1330

Toruń, Mostowa 28
Telefon 21-81

INa bieżni, boisku i ringu
Ping-pongiści KPW  Pomorzanin 

Toruń najlepszą sekcją w  Polsce
Związek Związków Sportowych najwyż 

sza magistratura sportu w Polsce, odzna­
czyła i uznała sekcję tenisa stołowego K. 
P. W. Pomorzanina za najlepszą sekcję tej 
gałęzi sportu w Polsce.

Otwarcie sezonu Automobilklubu 
Pomorskiego w Grudziądzu

W  Grudziądzu nastąpiło wczoraj otwar­
cie sezonu Automobilklubu Pomorskiego. Z 
tej okazji odbył się pierwszy raid Automo­
bilklub. Zbiorowy wyjazd wozów i moto­
cykli nastąpił z Bydgoszczy o godz. 9 ra­
no. W  Świeciu odbyło się uroczyste poświę­
cenie samochodów, po czym raidziści wyru­
szyli do Grudziądza. O godz. 1 odbyła się 
defilada, po czym w salach Królewskiego 
Dworu uczestnicy raidu spędzili kilka go­
dzin. W raidzie brało udział ponad 40 sa­
mochodów i motocykli.

Bieg na przełaj o mistrzostwo WKS 
Bydgoszcz

W ub. sobotę odbył się w Bydgoszczy 
bieg na przełaj na dystansie 3000 mtr o mi­

strzostwo WKS Bydgoszcz przy udziale 60 
zawodników. Pierwsze miejsce zdobył Wa­
silewski w czasie 9.36,6; drugie Hocheisel — 
10.64,9; trzecie Szulc 10.09.

Kusociński wygrał bieg na przełaj
W  niedzielę odbył się w Warszawie do­

roczny bieg naprźełaj dookoła Pragi, zor­
ganizowany przez RKS Żagiew. Dystans 
biegu ponad 3000 m. Startowało około 100 
zawodników, przy czym Warszawianka wy­
stawiła pełną drużynę z Kueocińskim, Wir- 
kusem i Grabskim na czele, zdobywając 
przez to na własność nagrodę. Start w War­
szawie uniemożliwił doskonałym zawodni­
kom Warszawianki udziału w biegu na 
przełaj o mistrzostwo Polski w Lublinie.

W biegu dookoła Pragi, zwycięstwo, jak 
było do przewidzenia, odniósł Kusociński 
w czasie 10:05,6. Kusociński musiał stoczyć 
walkę z młodym biegaczem Polonii Winec- 
kim, który, przez 3/« trasy poważnie zagra­
żał mu, dopiero na końcowych metrach Ku- 
sociński oderwał się i wyprzedził go o 10 
sekund. Winecki zajął 2-gie miejsce, trze­
cim był Janiszewski (PZL) 10:21,8 pirzed 
Gałuszką (KPW), Wirkus zajął dopiero 
7-rno miejsce.

W klasyfikacji drużynowej zwyciężyła 
Warszawianka przed PZL, RKS Żagiew, 
CWS i Orkanem. Nagrodę dla najmlodsze- 
go zawodnika zdobył 12-letni Milcberg 
z RKS Żagiew.

Sukces rotm. Skulicza w Nicei
W drugim dniu międzynarodowych za­

wodów konnych w Nicei rozegrano kon­
kurs o nagrodę ks. Aosty. Każdy zawodnik 
przebywał parcours na dwóch koniach a o 
rezultacie decydowała suma wyników obu 
przebiegów. Na 36 startujących zawodni­
ków z 9 państw, tylko trzech jeźdźców 
przebyło oba parcours bez błędu, a miano­
wicie: rtm. Skulicz (Polska) na Dunkanie 
i Astrze, kpt. Corry (Irlandia) i por. Maupe- 
cu (Francja). Pomiędzy tymi trzema jeźdźca 
mi zarządzono rozgrywkę przy podwyższo­
nych przeszkodach. W  rezultacie zwycię­

stwo odniósł Irlandczyk kpt. Corry przed 
Francuzem por. Maupecu i rtm. Skuliczem 
na Dunkanie, który przy rozgrywce strą­
cił dwie przeszkody.

Drugi z Polaków rtm. Komorowski pier 
wszy przedbieg na Zbiegu miał bezbłędny, 
a w drugim na Bohunie otrzymał 12 punk­
tów karnych i zajął 11 miejsce.

Trzeci z Polaków rotm. Rylke, startu­
jący na Bimbusie i Aresie, zajął 14 miejsce.

W poniedziałek jeźdźcy odpoczywają. 
Dalsze zawody odbędą się w wtorek.

Pierwszy oficjalny wystąp litewskich 
sportowców w Polsce

Kowno pokonało Warszawę w meczu tenisa stołowego 7:2
W  niedzielę w hali sportowej YMCA sto­

łecznej, rozegrany został mecz tenisa sto­
łowego Warszawa — Kowno. Na zawody 
z pośród osobistości oficjalnych m. in. przy 
byli: Charge d‘affaires Litwy — dr Trima- 
kas w otoczeniu członków poselstwa litew­
skiego, radca Kościałkowski i radca 01- 
chowicz z MSZ., dr Majkowski z zarządu 
miejskiego Warszawy i ppłk. Kierkowski z 
Państw. Urzędu WF i PW.

Mecz Warszawa — Kowno zakończył się 
wysokim zwycięstwem Kowna w stosunku

7:2. Jedyne dwa punkty dla Polski zdobył 
rezerwowy nasz gracz Rechtleben. Wyniki 
szczegółowe notujemy:

Ariakjais — Piórowicz 21:16 21:10; Dus- 
kesas — Gaj 21:19 21:16; Nikolskis — Ku- 
gler 21:14, 21:14; Duskesas — Piórowicz 
21:13, 21:13; Nikolskis — Gaj 16:21 21:12, 
21:18; Rechtleben — Ariakajis 21:11, 21:18; 
Dzindzilauskas — Piórowicz 18:21 21:17 21:15 
Rechtleben — Meilus 21:15 21:10; Dzindzi­
lauskas — Gaj 21:12 21:15.

Zmiany w tabeli ligi piłkarskiej 
Warta spadła na czwarte miejsc®

Po niedzielnych meczach o mistrzostwo- 
ligi prowadzenie w tabeli objęła mistrzowi 
ska drużyna Polski Ruch przed krakowski-! 
mi drużynami: Wisłą i Cracovią. Warta 
została zepchnięta z 1 na 4 miejsce.

gier pkt. st. br»
1) Ruch 3 4:2 10:3
2) Wisła 3 4:0 5:2
3) Cracoyia 2 4:0 4:2
4) Warta 2 2:2 8:3
5) Polonia 2 2:2 4:3
6) Pogoń 2 2:2 6:5
7) AKS 2 2:2 4:4
8) Garbarnia 3 2:4 5:9

. 9) Warszawianka 2 0:4 1:7
10) Union Touring 2 0:4 1:10

Noji mistrzem Polski w biegu
na przełaj

W Lublinie odbył się bieg na przełaj o 
mistrzostwo Polski na dystansie 7400 m. 
Warunki atmosferyczne były bardzo trud­
ne. Poza tym ujemnie na przebieg zawo­
dów wpłynął silny wiatr. Startowało ogó­
łem 15 zawodników. Kusociński wbrew 

zapowiedziom nie przyjechał do Lublina. 
Zwyciężył bez większego wysiłku Noji (Sy­
rena Warszawa) w czasie 25:46,8 sek. Dru­
gie miejsce zajął Karwowski z Katowic 
przed znanym narciarzem Nowackim (Strza 
lec Zakopane).

Po biegu odbyło się rozdanie nagród. Na­
grodę wojewody lubelskiego przyznano No- 
jemu. Nagrodę lubelskiego okręgu otrzy­
mał Karwowski.

Warszawianka pokonała Bałtyk 9:7
W  niedzielę odbył się w Gdyni mocz 

bokserski pomiędzy Warszawianką i gdyń ­
skim Bałtykiem, wzmocnionym trzema za­
wodnikami z gdańskiej Gedanii. Zwycię­
żyła Warszawianka w stosunku, 9:7, przy 
czym zamiast wagi ciężkiej rozegrano dwa 
spotkania w wadze piórkowej. Wyniki po­
szczególnych walk przedstawiają się nastę­
pująco (na pierwszym miejscu podajemy- 
bokserów Warszawianki):

W  wadze muszej Urbański pokonał So- 
lińskiego;

w koguciej Jakubowski przegrał z Mel­
lerem;

w piórkowej Kwaśniewski zremisował 
z Kuczyńskim, a Budziszewski wypunfkto, 
kał Zielińskiego:

w lekkiej Tomczyński wygrał z Waw-rzy- 
niakiem;

W  półśredniej Woźniakiewicz zwycięży! 
przez poddanie się Jun-chnickiego w 2-giej 
rundzie;

w średniej Leszczyński uległ wysoko nai 
punkty „Witoldowi".

w półciężkiej Cen diak został pokonany
przez Gołębiewskiego.
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wyrabianego na olejku oliwkowym i 
P A L M O L IV E  GW ARANTUJE

,Pełne zadowolenie lab zwrot pieniędzy
Palmolive stworzył nowy, cudowny 
krem kosmetyczny, używany przy spor­
tach i na powietrzu. Krem ten zdobył 
Polskę przebojem.
Każda kobieta, która go spróbufe, o- 
powiada o nim swym przyjaciółkom.

Krem ten, poparty słynną nazwą 
Palmoliye, ukazał się w sprzedaży z 
gwarancją — pełne zadowolenie lub 
zwrot pieniędzy — o ile nie będzie 
on odpowiadał wszystkim naszym 
przyrzeczeniom.

Oto 5 niedoścignionych zalet, których nie posiada żaden krem sportowy.

1) Zawiera olejek oliwkowy i lecitherinę*
2) Chroni skórę od nadmiernego słońca i wiatru.
3) Stanowi doskonały podkład pod puder i róż.
4) Nie rozszerza porów i nie wysusza skóry.
5) Oczyszcza, udelikatnia i wygładza skórę.

Krem PalmoIive, dzięki olejkowi oliwkowemu i lecitherinie,* na których 
jest wyrabiany, posiada takie zalety, jakich żaden inny producent nie 
może przyrzec. Kup dziś jeszcze pudełko kremu Palmoliye, który 
z pewnością będzie Ci odpowiadał.

• Leeftherlna — spectalns mie­
szanka drogocennych 1 rzadkich 
składników—odżywia tkanki i jest 
łatwo, wchłaniana przez skórę.

Do nabycia wszędzie w pudelkach
w 4 dogodnych wielkościach

Dziś wtorek
Bogumła lO  kwietnia

Jutro środa
Tymona O  kwietnia

REDAKCJA I ADMINISTRACJA 
„GAZETY GDAŃSKIEJ" GDAŃSK, 
Rynek Kaszubski 21 — tel. 214-94.

DYŻUR LEKARZY:
Dyżur nocny pełnią w dniu 18 bm.:
W  Gdańsku: dr. Kielinger, Langer Markt 

39, tel. 24180 i dr. Roszkowski, Holzmarkt 
15, tel. 24011.

We Wrzeszczu: dr. Speiswinkel, Adolf 
Hitlerstrasse 204, tel. 41559.

W Sopotach: dr. Schlakowski, Viktoria- 
strasse 1, teł. 51995.

Z TOWARZYSTW
— Zebranie oddziału pracowników meta­

lowych Z. Z. P. Z. P. w Gdańsku odbędzie 
się w środę, 19 bm. o godz. 19 w Domu Pol­
skim przy ul. Wallgasse.

— Zebranie filii Z. Z. P. Z. w Sopotach 
odbędzie się we wtorek, 18 bm. o godz. 19 
w Domu Polskim przy ul. Eisenhardta.

— Zebranie Braci Pomorskiej odbędzie 
się w, środę, 19 bm. o godz. 20 w lokalu p. 
Murszewskiego we Wrzeszczu przy ul. Adol­
fa Hitlera 152.

— Baczność czynni członkowie Chóru 
męskiego „Moniuszko"! Próba śpiewu od­
będzie się jutro we wtorek, 18 bm. o godz. 
20 w Konserwatorium Muzycznym przy ul. 
Am 01ivaer Tor 24.

— Zebranie filii Gminy Polskiej Związku 
Polaków w Oruni odbędzie się w czwartek, 
20 bm. o godz. 19 w Ochronce Polskiej przy 
ul. Niederfeld.

— Zebranie filii Gminy Polskiej Związ­
ku Polaków w Sidlicach odbędzie się w 
rodę, 19 bm. o godz. 19 w sali lokalu Frie- 
drischshain przy ul. Kartuskiej,

NOTATKI KRONIKARZA
— 300 guld. nagrody. Prezydent policji 

gdańskiej wyznaczył za przychwycenie 
sprawcy napadu w dniu 13 bm. na gospody­
nię wiejską Klarę Tade z Miiggan lub u- 
dzielenie informacji, któreby przyczyniły się 
dc aresztowania sprawcy, 300 guld. nagrody.

— Z urzędu stanu cywilnego w Gdańsku.
Zgony: prządca Witold Stuh'drcer, 38 1., rol­
nik Wilhelm Lubeck, 64 1., kupiec Ryszard 
Ostermann, 64 1., drobny kapitalista Rudolf 
Neumann, 84 1., mistrz mechanicki Arno 
Hesselbach, 50 1., syn robotnika Brunona 
Sielińsldego, rok, ekspedientka Helena Al- 
bertzka, 36 1.

— Znalezienie zwłok topielca. W niedzie­
lę po południu zauważono pływające w Mo- 
tławie zwłoki mężczyzny. Jacyś chłopcy za­
mierzali wciągnąć je do łódki, co im się jed­
nak nie udało. Wreszcie udało się policji 
portowej wydobyć zwłoki topielca z wody 
na Kielgraben.

Ujednolicenie gdańskie] gospodarki 
cukrowej

Kierownik rolnictwa gdańskiego sena­
tor Rettelsky wydał zarządzenie, które 
Wszystkich plantatorów buraka cukrowe­
go oraz cukrownie i rozdzielnie cukru i 
innych wytworów buraka cukrowego (za 
wyłączeniem handlu detalicznego cukrem) 
złączyło w jeden związek gdańskiego cu­
krownictwa. Przewodniczącym związku 
mianowany został rolnik Riemann. Zada­
niem związku ma być regulowanie produk­
cji, zużycia, zbytu, cen i zarobków. Nowy 
związek utworzony został na podstawie 
niedawno wydanego rozporządzenia two­
rzącego t. zw. stan wyżywienia.

Apel przeciwlotniczej i pomocniczej 
służby policyjnej

W Gdańsku, na terenie koszar policji we 
Wrzeszczu odbył się generalny apel zorga­
nizowanej w roku ub. pomocniczej służby 
policyjnej oraz obrony przeciwlotniczej. 
W ramach apelu odbyło się szereg pokazów 
drużyn sanitarnych i ratowniczych pogoto­
wia przeciwgazowego i pożarowego, m. in. 
zademonstrowano opróżnianie silą placu 
oraz obstawienie i rewizje domu. Na za­

kończenie ćwiczeń przemawiał prezydent 
Senatu Greiser.

Dotychczas szkoleniem tym objętych zo­
stało 3 tys. osób, mężczyzn i kobiet nie pod­
legających żadnym obowiązkom wojsko­
wym. Prorokowane jest również zorganizo­
wanie specjalnej ochrony przeciwlotniczej 
portu.

Urzędnik podatkowy i Żyd
znaleźli się wspófn e
Jak już pokrótce donosiliśmy, onegdaj 

przed trybunałem karnym Sądu Okręgo­
wego w Gdańsku toczyła się rozprawa 
przeciw 42-letniemu urzędnikowi podatko­
wemu Erykowi Kassowi z Nowego Portu 
i 43-letniemu doradcy podatkowemu i re­
wizorowi ksiąg Jakubowi Siissmannowi.

Akt oskarżenia zarzucał Kassowi przyj- 
mownie łapówek, niedotrzymywanie taje­
mnic służbowych i zdradzanie ich na nie­
korzyść skarbu oraz nielegalne przywła­
szczanie sobie urzędowych formularzy, zaś 
Siissmannowi przekupstwo i nakłanianie 
Kassa do przestępstwa.

Prokurator zażądał po odczytaniu aktu 
oakarżepia — wykluczenia jawności: Po­
nieważ wniosek swój prokurator uzasad­
nić chciał tylko przy drzwiach zamknię­
tych, trybunał postanowił wykluczyć jaw­
ność. Po wysłuchaniu uzasadnienia, sąd 
oddalił wniosek prokuratora i przywrócił 
znowu jawność.

Z kolei przesłuchano oskarżonych. Prze­
wód sądowy miał następujący wynik. O- 
skarżony Kass był po wojnie funkcjonariu-

na ław ę oskarżonych
szem obozu emigracyjnego w Nowym 
Porcie, gdzie poznał współoskarżonego Ży­
da Siissmanna, który jako były rosyjski 
jeniec pełnił w obozie emigracyjnym funk­
cje tłumacza. W  r. 1924 został Kass funk­
cjonariuszem urzędu podatkowego, a Siis- 
smann doradcą podatkowym i rewizorem 
ksiąg w szeregu firm żydowskich. Ponie­
waż Kass lubił sobie wypić, wyzyskał Siis- 
smann tę okazję i fundował mu często na­
poje alkoholowe. Z wdzięczności za to, 
zdradzał Kass Żydowi różne tajemnice u- 
rzędowe. Siissmann wyzyskiwał te wiado­
mości i ostrzegał firmy żydowskie przed 
rewizjami podatkowymi itp.

Prokurator wniósł o skazanie Kassa na 
2 lata i 2 miesiące ciężkiego więzienia z za­
liczeniem 2 miesięcy aresztu śledczego, a 
Siissmanna na 2 lata ciężkiego więzienia.

Po kilkugodzinnej naradzie trybunał o- 
głosil wyrok, skazujący Kassa na 2 lata i 
2 miesiące zwykłego więzienia, a Siissman- 
na na półtora roku więzienia. Sąd zaliczył 
obu oskarżonym po 2 miesiące aresztu 

’ śledczego na poczet kary.

Hitler obywatelem honorowym 
Gdańska

Jak donosi prasa niemiecka w Gdańsku, 
„Gauleiter" partii nar.-socjalistycznej Albert 
Forster w dniu urodzin kanclerza Hitlera 
wręczy mu honorowe obywatelstwo miasta 
Gdańska wraz z życzeniami ludności nie­
mieckiej.

Gdańsk na fali radiowej
Na fali Rozgłośni Pomorskiej z Toru­

nia stale pojawia się znów temat gdińskl. 
Dzisiaj bowiem, we wtorek 18 bm. o godz. 
18 radiosłuchacze usłyszą pogadankę redak 
tora naszego pisma mgr. Tadeusza Sypniew 
skiego na temat: „Harcerstwo polskie w 
Gdańsku".

Gedania zwyciężyła w trófmeczu 
tenisa stołowego j

Rozegrany w ub. niedzielę trójmecz klu­
bowy tenisa stołowego zakończył się zde­
cydowanym zwycięstwem Gedanii, która 

zdystansowała B. u. E. V. i KPW z Toru­
nia. Goście toruńscy zajęli trzecie miejsce 
i wystąpili bez Osmańskiego, który wbrew 
zapowiedziom nie przybył do Gdańska.

Wyniki spotkali międzyklubowych b.v ły 
następujące: Gedania wygrała z B. u. E. V. 
w stos. 3:2, a z KPW rozprawiła się w stos. 
5:0. Ponadto B. u. E. V. odprawił tiruń- 
czyków w stos. 4:1.

Publiczności zebrało się b. licznie. Or 
ganizacja zawodów dobra. Trójmecz zagaił 
prezeS Gedanii p. naez. Stankowski.

— Przedstawicielstwo „Gazety ^Pomor­
skiej" w Pucku ul. Mestwina 4, tel. 58.

— Kaszubi meldują Naczelnemu Wodzowi 
swą wierność dla Rzeczypospolitej Polskiej 
i ślubują stać wiernie na straży polskiego 
„Bałtyku". Pod przewodnictwem prezesa 
Miejscowego Koła LOPP p. dr. Adama Za- 
górowskiego odbyło się w dniu 15 b. m. ma­
nifestacyjne zebranie na rzecz „Pożyczki 
Przeciwlotniczej", na którym między inny­
mi uchwalono jednogłośnie rezolucję na­
stępującej treści: Do Pana Marszalka Śmi­
głego Rydza w Warszawie. Obywatele mia­
sta Pucka starego grodu Kaszubskiego ze­
brani w dniu 15 kwietnia na zebraniu ma­
nifestacyjnym składają Panu Marszalkowi 
wyrazy hołdu i meldują, że w myśl hasła 
„Silni, Zwarci, Gotowi" oddają swe siły mo 
ralne, materialne i fizyczne do dyspozycji 
Pana Marszalka, by bronić aż do pełnego 
zwycięstwa granic Rzeczypospolitej Pol­
skiej oraz Polskiego Bałtyku.

N a j t a n i e j  ms
w wielkim wyborze p o l e e a

i f O f f / o  cbrtzj tiw.śtsł o l w w i c i
damslriego - męsfcfego - dziecięcego 
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Skazanie niepoprawnego 
oszusta

29-letni Emil Klein, zamieszkały w Gdań­
sku, był już karany 7 razy za oszustwo i 5 
razy za sprzeniewierzenie. Kary te jednak 
nie przyczyniły się do jego poprawy, gdyż 
w tych dniach stawał znowu przed sądem 
ławniczym, oskarżony o szereg oszustw. Na 
rozprawę doprowadzono K. z aresztu śled­
czego, w którym przebywa od 24 stycznia 
rb. Oszustwami swymi wyrządził on firmom 
samochodowym szkody na ogólną sumę 1200 
guld. Po zamknięciu przewodu sądowego do­
magał się prokurator wymierzenia oskarżo­
nemu kary 2 lat ciężkiego więzienia. Sąd 
skazał go jednak tylko na 2 lata zwykłego 
więzienia.

POLSKI RUCH TRANZYTOWY NA ŚRÓD-
LĄDOWYCH DROGACH WODNYCH 

PORT GDAŃSKI W  MARCU 1939
Ogólny ruch tranzytowy na śródlądo­

wych drogach wodnych przez port gdański 
pomiędzy Gdynią a reszta kraju wyniósł w 
marcu 1939 — 5.407 t. W  Rół rzeki przewie­
ziono 289 t, w tym: 120 t artykułów spożyw­
czych, 73 t metali i wy roli ów metalowych, 
39 t mąki. W  górę rzeki przewieziono 5.118 
t, w tym: 1.011 t metali i wyrobów metalo­
wych, 923 t ryżu, 630 t różnych artykułów 
spożywczych, 505 t skór surowych i wypra­
wionych, 379 t roślin strączkowych. W roku 
bieżącym przewieziono ogółem 7.646 t, z 
czego 1.034 t w dół rzeki oraz 6.612 t w górę 
rzeki.

WYWÓZ WĘGLA PRZEZ PORT GDAŃSKI 
W  MARCU B. R.

W  marcu br. opuściło port gdański 96 
statków z ogólnym ładunkiem 221.430 t wę- 
Ma, wobec 98 Statków z ładunkiem 237.539 
t w tym samym miesiącu roku poprzednie­
go. co oznacza spadek o 2 statki i 16.109 t, 
czyli 6,8 proc. Na pierwszym miejscu w tym 
wywozie znajdowała się w miesiącu spra­
wozdawczym Francja, dokąd wyszło 29 stat­
ków z ładunkiem 71.158 t, na drugim miej­
scu Szwecja — 39 statków z 61.734 t, na trze­
cim Italia — 4 statki z 27.094 t, następnie 
Holandia — 8 statków z 27.048 t, dalej Bel­
gia z 8.225 t, Islandia z 7.744 t, Argentyna Z 
6.668 t, Grecja z 5.901 t. Norwegia z 3.005 t, 
Dania z 2.853 t.

PRZEŁADUNEK KOLEJOWY W PORTACH 
POLSKICH

w dniu 15 i 16 kwietnia 1939 r.

E k s p o r t

Ładunek

W ęgie l — -
Zboże —  -
Cukier —  -
Drewno —  -
ż e la z o ---------
Drobnica, — -  
Nafta i t. p.
C e m e n t -----
Różne *-----

Gdańsk ton Gdynia ton

20026 36105
646 225

3502
360

1134
30

480
750
251
30

I mp o r t

Ładunek

Złom ------------------------—
Naw ozy sztuczne —  —
R y ż -------------------------- •—*
B a w e łn a --------------------—
Ż e la z o ------------------------—
Drobnica —  — — — — —

Gdańsk ton Gdynia ton

8875 1290
— 1780

•--—»
1935

00
126 2C36

STAN WODY W  WIŚLE

Miejscowo
W oda

średnia
Stan wc 

14. IV .

dy dni* 

15. IV .

K r a k ó w -------------- --------
Z a w ic h o s t ------ ------------
W arszawa — ------ -------
P J o c k -------------------—  —

T o r u ń --------------------------
F o r d o n ----------------- -----
C h e łm n o ------------------ —
Grudziądz —  — — ----- “
Kurzebrak —  — ------
P ie k ło -------------- --------'
T c z e w ------------------ —  —
Danziger Haupt —  — —
E i n l a g e ----------------------
S ch iew en h orst------ —  —

-1.84
1-47
1.62
1.27

—2.72 
1.76 
1.82 
1 70

—2 67 
1.68 
1.65 
1.62

W oda
średnia

Stan wc 

14. IV.

>dy dnia 

15. IV .

1.37
1.37 
1.28 
1.44 
1.85 
0,90 
0.82
3.60 
2.36
2.61

2.00
2.05
1.94
2.19
2.37
1.82
2.01
3.96
2.32
2.40

1.84
1.95 
1 80 
2.03 
2.25 
1.66 
1.82
3.96 
2.42 
2.50
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minimalne obowiązujące subskrybentów w Gdyni
Z Miejskiego Komitetu Obywatelskiego Subskrypcji Pożyczki 0. P. L.

G D F i l M
REDAKCJA I ADMINISTRACJA 

„GAZETY POMORSKIEJ" — Gdynia, 
ul. Min. Kwiatkowskiego, gmach „Pa- 
ged’u“, tel. nr 15-44.

REPERTUAR KIN.
GWIAZDA: „Powrót o świcie".
MORSKIE OKO: Czarujący film sentymen- 
- tu i humoru pt. „Mała miss Broadway'u" 

z Shirley Tempie. Bogaty nadprogram.
LIDO: „Dwaj rywale" z Myrną Loy i Clark 

Gable, bogaty nadprogram.
POLONIA: „Cztery córki" oraz nowy pro­

gram rewii.
MIRAŻ: „Nancy Steele zaginęła".
LILLY: „Ostrożnie profesorze" oraz bogaty 

nadprogram.
ZORZA: „Każdemu wolno kochać" i boga­
ty nadprogram.

Odwołanie odczytu prof. Olsena
Zapowiedziany odczyt prof. Alberta Ol­

sena pt. „Stosunki polsko - duńskie w Hi­
storii", z przyczyn od Instytutu Bałtyckie­
go niezależnych, został odwołany i przesu­
nięty na dzień 27 bm.

Ms „Batory" w Gdyni
Jutro tj. w środę, dnia 19 hm. w rannych 

godzinach przybywa do Gdyni ms „Batory"

„Powrót o świc e“ 
w kinie Gwiazda

Kino „Gwiazda" wyświetla obecnie wstrzą 
sający film psychologiczny „Powrót o świ­
cie", osnuty na tle słynnej powieści Vicky 
Baum. Szereg ostatnich produkcji poszcze­
gólnych wytwórni filmowych kładło nacisk 
na sensacyjność i błyskawiczne tempo ak­
cji. „Powrót o świcie" jest czymś odmien­
nym. Jest to film, który zmusza widza do 
myślenia i głębokich refleksyj.

Rolę główną powierzono czarującej Da- 
nielłe Darieux. Jeżeli Greta Garbo osiągnę­
ła swój szczyt gry w „Królowej Krystynie" 
to takim szczytem dla Darrieux będzie bez- 
wąt.pienia „Powrót o świcie".

Jest to jeden z tych filmów, o których 
recenzent pisze z przyjemnością i nie po­
woduje się żadnymi względami... handlowo 
reklamowymi.

„Powrót o świcie" — to film wyłącznie 
dla inteligencji. Jedną ma tylko wadę kon­
strukcyjną, a mianowicie tą, że akcja fil­
mu w jego początku rozwija się zbyt wolno, 
ale taka jużjest powieść Vicky Baum, mi­
strzyni w tworzeniu typów i charakterów. 
Film schodzi z ekranu jutro, a szkoda bar­
dzo. (K).

Piąty odczyt Kursu Wiedzy 
o Anglii

W czwartek 20 bm. o godz. 18 w lokalu 
Instytutu Bałtyckiego odbędzie się piąta 
prelekcja KursuWiedzy o Anglii pt. „Żyeie 
w Anglii — sporty". Jak wiemy — sport 
odgrywa w życiu Anglików wielką rolę. 
Zwyczaje towarzyskie są pod wielu wzglę­
dami różne od zwyczajów przyjętych na 
kontynencie. P. Townsend opowie w swej 
prelekcji o tych interesujących zagadnie­
niach. Wstęp na odczyt 50 groszy.

Promień radoSci emerytów
Emeryci i emerytki państwowi, po wiełe- 

krotnych obniżkach ich zaopatrzeń emery­
talnych, należą do tych warstw społecz­
nych, pod których dachy rzadko promyk 
radości się zabłąka.

Zarząd Filii Związku Emerytów, prag­
nąc bodaj raz w roku członkom swoim i 
sympatykom stworzyć miłą chwilę koleżeń­
skiego nastroju, urządza dnia 22. kwietnia 
bm. o godz. 18-ej w świetlicy Rezerwistów 
Marynarki, przy ni. Węglowej, uroczystość 

WSPÓLNEGO ŚWIĘCONEGO. 
Emeryci pragnąey w uroczystości tej 

wziąć udział, bez względu czy są członkami 
Związku, czy też zostają dotychczas poza 
organizacją, proszeni są o zgłoszenie swego 
udziału naioóźniej do dnia 20 kwietnia b. r. 
i złożenie opłaty w kwocie 1,— zł w Sekre­
tariacie Związku przy ul. 10 Lutego nr. 39 
m. 12.

Poznajmy Wybrzeże i Szwajcarię 
Kaszubską

Biuro Turystyczne L. P. T. w Gdyni chcąc 
uprzystępnić poznanie piękna i zabytków 
Szwajcarii Kaszubskiej oraz Wybrzeża or­
ganizuje co niedzielę, poeząwszy od 16 bm. 
wycieczki samochodami w grupach po 6
03Ób,

1) Do Kaszubskiej Szwajcarii (Gdynia— 
Żukowo— Jeż. Raduńskie — Przodkowo — 
Gdynia) — koszt wycieczki 10,— zł od osoby.

2) Na Jasne Wybrzeże (Gdynia—Puck— 
Władysławowo—Rozewie—Jastrzębia Góra 
i z powrotem) koszt wycieczki 10,— zł od 
osoby.

3) Nad jezioro Żarnowieckie (Gdynia— 
Jastrzębia Góra — jeż. Żarnowieckie—Wej­
herowo—Gdynia) koszt wycieczki 12,— zł 
od osoby.

Bliższe informacje i zapisy w Biurze Tu­
rystycznym L. P. T.

Ostatnio odbyło się posiedzenie członków 
Sekretariatu Generalnego i Sekcyj Miejskie­
go Komitetu Pożyczki Obrony Przeciwlotni­
czej. Przewodniczył kmdr. dypl. Stefan
Frankowski jako Komisarz Powiatowy Po­
życzki. Po wysłuchaniu sprawozdania se­
kretarza generalnego dyr. Borysławskiego, 
zebrani uchwalili przyjąć normy podane 
przez Komisarza Generalnego, a stanowiące 
podstawę w rozmiarach minimalnych do 
subskrypcji pożyczki przez poszczególne za­
wody, z tym, że normy dla przemysłowców 
i fabrykantów Gdyni, jako wcześniei usta­
lone przez Związek — pozostają nienaruszo­
ne, o ile są wyższe od minimalnych norm 
podanych przez Komisarza Generalnego Po­
życzki.

Równocześnie zebrani upoważnili Sekre­
tariat Generalny do powzięcia środkowy któ­
re by umożliwiły wszystkim firmom i oso­
bom subskrybowanie pożyczki wzgi. bonów 
co najmniej w ramach ustalonych norm. 
Komisarz Pożyczki w Gdyni wystosuje na tej 
podstawie odpowiednie zawiadomienie do 
firm i osób, które w ogóle jeszcze nie sub­
skrybowały pożyczki lub też subskrybowa­
ły. ale nie w wysokości przypadającej na nie 
kwoty pożyczkowej.

Dla orientacji podaje się następujące 
stawki minimalne obowiązujące dl asąbskry 
bentów w Gdyni:

PRZEMYSŁ
I. kat przem. świad. przemysłowego (za 

podstawę należy brać kategorie świadectw 
przemysłowych normalnie bez ulg) — 2 pro­
cent ustalonego za 1938 rok obrotu, II kat — 
1 proc, III kat. — 1 proc., IV, V, VI i VII 
kat. — 0,5 procent. V III kat, p^em. świad 
przemysłowego — a) rzemieślnicy zwolnień: 
od podatku obrotowego w myśl przepisów 
art. 8 pkt. 5 ust. o pod. przem.. pracujący 
przy pomocy jednego członka rodziny 
sami — 1 bon 20 zł: pracujący przy pomo­
cy jednego członka rodziny — t bon 20 zł; 
poizóstale przedsiębiorstwa 0,5 proc. od obro­
tu ustalonego za rok 1938.

HANDEL
I. kat. handl. świad. przemysł, (za pod-

PoWkł Czerwoni) Krzyi na zlecenie Mi­
nisterstwa Opieki Społecznej przystępuje do 
akcji przysposobienia ludności w samoobro 
nie sanitarnej i przeciwlotniczej. Cała ta 
olbrzymia akcja musi być wykonana na 
koszt PCK, który o tyle będzie w material­
nej możności podołania tej pracy, o ile spot­
ka się z powszechną pomocą i poparciem. 
Trzeba ponadto zważyć, że poza zadaniem 
wyszkolenia ludności w samoobronie rat.- 
san. oplg. na PCK spoczywają niezmiern e 
ważne obowiązki w dziedzinie wyszkolenia 
fachowego personelu ratowniczego i pielę­
gniarskiego, przygotowanie materiałów lecz 
niczyeh i opatrunkowych, ekwipunków ra­
towniczych i środków transportowych.

Polski Czerwony Krzyż odwołuje się w

stawę przyjmuje się kategorie świadectw 
przemysłowych normalnie bez ulg) — 2
proc. ustalonego obrotu za rok 1938 (wli­
czając do podstawy także obrót artykuła­
mi, opłacającymi podatek w formie scalo­
nej), II, III i IV kat. — 1 proc.; Va i Vb 
kat. — 2 bony.

HANDEL JARMARCZNY
2 proc. obrotu z roku 1938 bez względu 

na rodzaj handlu i długość dni jarmarcz­
nych.

POŚREDNICY HANDLOWI I GIEŁDOWI
6 proc. prowizji ustalonej przy wymiarze 

podatku obrotowego za rok 1938.

WOLNE ZAWODY
Do 2.000,— zł ustalonego przy wymiarze 

za r. 1938 obrotu — 1 proc.; od 2.001,— do 
3.600,— zł — 2 proc.; od 3.601,— do 4.800,— zł 
— 3 proc.; od 4.801.— do 7.200,— zł — 4 proc.; 
od 7.201,— do 12.000.-— zł — 6 proc.; od 
12.001.— do 24.000,— zł — 8 proc.; ponad 
24.000,— zł — 12.5 proc.

WŁAŚCICIELE BUDYNKÓW
W zależności od ilości izb lub pomiesz­

czeń: Do 4 izb — 1 bon 20,— zł, 5—TO izb — 
2 bony 40,— zł, 11—20 izb — 5 proc. komor­
nego łub wartości czynszowej, ustalonej 
przy wymiarze podatku od nieruchomości 
na rok 1938, ponad 20 izb —- 10 proc.

Uwaga: Z nowowybudowanych domów 
ponad 4 izby o 100 proc. wyżej.

ROLNICTWO
Ziemia I kategorii. — do 5 ha gruntu 

użytkowego — 1 bon 20,— zł, ponad 5 ha do 
15 ha — 2 bony 40.— zł, ponad 15 ha do 50 
ha — 1 obligacja 100,— zł, ponad 50 ha do 
75 ha — 2 obligacje 200,— zł, ponad 75 ha do 
100 ha 4 obligacje 400,— zł, ponad 100 ha do 
200 ha — 5 obiigacyj 500,— zł; ponad 200 
ha do 500 ha — 8 obligacji 800,— zł, po­
nad 500 ha do 1000 ha — 10 obligacji 1.000.— 
zł, ponad 1000 ha po 10,— zł od każdego jed­
nego hekara.

interesie obywateli do ich pomocy: Skła­
dajcie ofiary, zapisujcie się na członków 
PCK, zgłaszajcie swój udział do formacji 
ochotniczych Polskiego Czerwonego Krzyża.

— Aresztowanie Siewca wejherowskieyo. 
Wielką sensację w naszym mieście wywo­
łało aresztowanie właściciela sklepu jubiler 
skiego — Schmidta, który wobec klientów, 
wygłaszał w sklepie niesamowite brednie 
o Pomorzu i Polsce.

— Walne zebranie członków Banku Ludo- 
wego. Bank Ludowy powiadamia wszyst­
kich swoich członków, te w sobotę 15 bm. 
o godz. 11 odbędzie się w sali p. Prusiń- 
skiego walne zebranie. Zebranie to poprze­
dzi nabożeństwo, odprawione w kościele 
farnym.

Ziemia II kategorii. — Do 15 ha gruntu 
użytkowego — 1 bon 20,— zł, ponad 15 do 50 
ha — 2 bony 40,— zl, ponad 50 ha do 75 ha 
— 1 obligacja 100,— zl, ponad 75 ha do 100 
ha — 2 obligacje 200,— zł, ponad 100 ha do 
200 ha — 4 obligacje 400,— zl, ponad 200 ha 
do 500 ha — 5 obligacji 500,— zł, ponad 500 
ha do 1000 ha — 8 obligacji 800,— zł, ponad 
1000 ha po 10,— zł od każdego ha.

Ziemia III kategorii. — Do 50 ha gruntu 
użytkowego — 1 bon 20,— zł, ponad 50 ha do 
75 ha — 2 bony 40,— zł, ponad 75 ha do 100 
ha — 1 obligacja 100,— zł, ponad 100 ha do 
200 ha — 2 obligacje 200,— zł, ponad 200 ha 
do 500 ha — 4 obligacje 400,— zł, ponad 500 
ha do 1000 ha — 5 obligacji 500,— zł, ponad 
1000 ha po 10,— zł od każdego 1 ha.

DOCHODY Z KAPITAŁÓW
Obywatele czerpiący dochody z kapita­

łów i rent winni stosować normy przyjęte 
przez świat pracy, tj. do 160,— zł mieś. do­
chodu — 20,— zł. powyżej 160.— zł do 300.— 
zł — 25 proc. mieś. doch., od 300.— do 400,— 
zł — 35 proc., od 400,— zł do 600,— zł — 50 
proc., od 600,— zł do 1.000,— zł — 75 proc., 
od 1.000.— zł do 1.500.— zł 100 proc. i powy­
żej 150 proc. dochodu miesięcznego.

„Strategia i życie"
Dwa ciekawe odczyty 

W Towarzystwie Polsko-Angielskim
Korzystając z krótkiego pobytu w Gdyni 

znanego publicysty i pisarza amerykańskie­
go, a zarazem dyrektora Polskiej YMCa p. 
Paula Supera, Towarzystwo Polsko-Angiel­
skie zaprosiło go do wygłoszenia odczytu 
w najbliższa, środę, 19 bm. P. Super mówić 
będzie o sztuce życia, zagadnieniu, którym 
interesuje się oddawna. Tytuł tej prelekcji 
(w jeżyku angielskim) będzie: „STRATEGIA 
I ŻYCIE". Odczyt odbędzie się w lokalu To­
warzystwa o godz. 20,45. Wstęp dla człon­
ków i wprowadzonych gości.

Ponieważ zainteresowanie Anglią jest o- 
necnie bardzo duże, Towarzystwo chce u- 
możliwić szerszej publiczności zapoznanie 
się z aktualnymi nroblemami w Anglii. Or­
ganizuje wiec w dniu 8 maje. br. odczyt pu­
bliczny znaueno iuż w Polsce wiceadmirała 
angielskiego C. V. Usborne p. t.: „PRZE­
MYSŁ A PROBLEM OBRONY NARODO­
WEJ w Anglii. Odczyt ilustrowany będzie 
przeźroczami. Krótkie streszczenie odczytu 
vr języku polskim zostanie wygłoszone po 
słowie wstępnym, by słuchaczom, słabiej 
znającym język angielski, umożliwić zro­
zumienie odczytu.

Zniżki kopiowe do Poznania
W czasie od 27. kwietnia do JO maja z 

okazji Targów Poznańskich Liga Popiera­
nia Turystyki wydała karty uczestnictwa 
w cenie 3.— zł. upoważniające do 75 proc. 
zniżki kolejowej w drodze powrotnej. Karty 
są do nabycia w Biurze Turystycznym L. 
P. T„ \y Kasie (Biletowej oraz w Orbisie i 
Wąarónś Lits Cook. . . . . .

HflISO, tu Polskie Radio!
WTOP "K

Program ogólnopolski
6.30 Audycje poranne. 11.00 Audycja dla 

szkół: „W  Hol widii" — pogadanka, 11.25 
Piosenki w wykonaniu Dueoliny Gianninr 
i Tito Schipy (płyty). 11.57 Sygnał czasu i 
hejnał z Krakowa. 12.03 Audycja południo­
wa. 15.00 Wyobraźnia — pogadanka Stare­
go Doktora dla młodzieży. 15.15 Skrzynka 
ogólna dr. Marian Stępo w sk i 15.30 Muzyka 
obiadowa w wykonaniu Orkiestry Rozgło­
śni Lwowskiej. 16.00 Dziennik popołudnio­
wy. 16.08 "■'ia.domości gospodarcze. 16.20 
Przegląd aktualności finansowo-gospodar­
czych. 16.30 Utwory klarnetowe w wyk. A - 
toniego Makowskiego. 16.45 „Safari" — re­
portaż prof. Edwarda Lotba z PolskiM Wy­
prawy Badawcze i do Afryki środkowej.
17.00 Koncert Dawne Muzyki Polskiej w 
wyk. Poznańskiego Chóru Katedralnego pod 
dyr. ks. dr. Wacława Gie’_'.i rawski ego. Tr. 
z Kościoła ; 'ariackiegu w Krakowie. 18.00 
Letników. 19.00 Koncert rozrywko­
wy. 20.35 Audycje inforinar
Koncert symfoniczny. Tranami, z sali Kon­
certowej „Domu Powstańca Śląsk i ego" w 
Katowicach. 22.00 Wiedza i książka: Z naj­
nowszej literatury o odbudowie Państwa 
Polskiego — odczyt. 22.15 Nieoiau Rożni cek: 
Kwartet d-moll. 22.55 Przegląd prasy. 23.00 
Ostatnie wiadomości dziennika wieczorne­
go; Komunikat meteorologiczny. 23.05 Wia­
domości z Polski w iezyku niemieckim.

Rozgłośnia Toruńska
6.57 Pieśń „Witaj Gwiazdo Morzu". 10.00 

Muzyka operowa — płyty. 10.55 Program 
na jutro. 11.25 Muzyka dawna — płyty.
13.00 Dla każdego coś ładnego — płyty. 
13.50 Wiadomości z Pomorza. 15.15 „Jak 
pani Chrzanowska swego zamku broniła" 
audycja dla dzieci Zofii Bogusławskiej.
18.00 „Harcerstwo polskie w Gdańsku" — 
pogadanka Tadeusza Sypniewskiego. 18.10 
Pogadanka społeczna. 18.15 Sprawy tech­
niczne — omówi Karol Miłobedaki 18.25 
Wiadomości sportowe z Pomorza. 22.55 Ak­
tualności .

Audycje zagraniczne
19.00 Lille. Koncert Chopinowski.
19.30 Budapeszt. Wieczór oper.
19.45 Droitwich, „Miłość cygańska" — o- 

peretka Lehara.

SKRZYDŁA 
LOTNICZE

U n i o s ą
ZWYCIĘSTWO

w porcie
Statki oczekiwane w Gdyni: 1 mot. „He­

len", par. „Osmusaar". 17. 4.: par. ..Bern­
hard". par. „P. L. Pahlsson", par. „Birgit- 
ta.“ , 18. 4.: par. „Johnnna", 19. 4.: par. ,.Va- 
hur", par. „Continental", ok. 20. 4.: par. 
„Feddy", 24. 4.: par. „Liban", 29. 4.: par.
„Tencer", 2. 5.: par. „F.gon".

Praca portu, gdyńskiego v> dniu 13 bm.
We czwartek 13 bm-, ogólny przeładunek 
towarów w porcie gdyńskim wyniósł 
29.315,3 ton, z czego wyładowano 5,148,2 
ton, a załadowano 24.167,1 ton.

Praca portu gdyńskiego w tygodniu od 
3 do 9 bm. W tygodniu od 3 do 9. 4. br. we­
szło do portu gdyńskiego i wyszło zeń na 
morze ogółem 234 statki o łącznej pojem­
ności 253.169 t. r. n., z czego weszło 117 stat 
ków o pojemności 135-539 t. r. n„ a wyszło 
117 statków o pojemności 117.630 t. r. n.

Buch statków wg. kolejności bander po-
szczególnych pańsiw przedstawia się
stępująca:

1. Polska 47.018 37
2. Norwegia 27.732 27
3. Wiochy 26.234 8

gdyńskim
4. Szwecja 24.295 44
5. Dania 24 063 30
6. Finlandia 23.232 19
7. Niern cy 23.177 24
8. A n glin 13.580 6
9. Estonia 12.849 16
W. Grecja 12.241 5
11. Łotwa 11.614 9
ii. St. Zj. Am. 3.164 1
13. Holandia, 2.092 6
14. t.itwa 1.878 2

ny przeładunek towarów za
od 3 do 9 IV. br. wyniósł 173,681,7 ton, z 
czego wyładowano 26.956,7 ton, a załado­
wano 146.725,1 ton.

Wyładowano następujące towary (w 
tonach): owoców świeżych 2.866,5, śledzi 
66, tom asy ny 2.500. nasion oleistych 584,2, 
rud żelaznych 5.800, żelastwa (złomu) 
5.514,8, różnych 9.625,2.

Załadowano (w tonach): zboża 1.350, cu­
kru 100, melasy 5.840, makuchów i otręb 
675.5, drzewa 6.704,6, cementu 200,6, węgla 
eksportowego 98 406,6, bunkru 15.594,2, kok­
su 4.111, żelaza 2.556,1, różnych 11.186,4.

t t  F J H E R O W O



WTOREK, 18 KWIETNIA tQ39 H.

— PRZEDSTAWICIELSTWO „GAZETY 
OMORSKIEJ" w Tczewie, ul. Kościuszki 1, 
el. 10 04.

— Sekretariat obwodowy Obozu Zjedno- 
zenia Narodowego mieści się w Tczewie 
>rzy ul. Kościuszki 1, tel. 10-04, gdzie też 
przyjmuje się zapisy na członków.

— Nocny dyżur aptek pełni od soboty, 15 
>m. „Apteka pod Lwem" przy ul. Mickiewi- 
za.

— Kino Apollo: „Przygoda w Szanghaju'
— Kino Gryf: „Pepe Le Moko".

Z TOWARZYSTW
— Nadzwyczajne walne zebranie Cechu 

stolarskiego w Tczewie odbędzie się w dn. 
*2 bm. o godz. 18 w lokalu p. Kyclera.

— Zebranie miesięczne F. K. P. Kolo 
!*czew. We wtorek, 18 bm. o godz 18 odbę- 
lzie się zebranie miesięczne wszystkich 
:złonków F. K. P. w własnym lokalu przy 
ii. Kościuszki 8. Przybycie obowiązkowe.

Zarząd.
— Zebranie Zw. Pań Domu odbędzie się 

v środę, 19 bm. o godz. 17 w Klubie Rodziny 
Urzędniczej przy ul. Skarszewskiej. Obec- 
iość wszystkich członkiń obowiązkowa. 
) godz. 16,30 zebranie zarządu. W czwor­
ak o godz. 17 rozpoczęcie kursu Przysposo- 
dania Kobiet do Obrony Kraju. W  kursie 
nogą brać udział i panie niezorgonizowane. 
Ogłoszenia przyjmuje się w Środę od godz. 
8-tej w Klubie.

— Zebranie Kolejowego P. Z. Z. Z okazji 
Tygodnia Propagandy Polskiego Związku 
'.achodniego urządzają Kola Kolejowe P.

Z. wspólne uroczyste zebranie w dniu 
l  bm. o godz. 19-tej w świetlicy Zw. Sirze- 
ackiego Oddz. II (przy Ajencji Celnej) z na- 
tępującym programem: 1) zagajenie p. pre- 
es Zebell, 2) referat pL „P. Z. Z., jego za­
lania i praca" — sekr. p. Osowski, 3) od- 
zyt pt „Prawdy pogranicza" — p. Adam­
czyk, 4) odczytanie i uchwalenie rezolucji i 
) zakończenie. O liczny udział członków i 
ympatyków prosi zarząd.

Kino

GEORGE SANDERS
I DOLORES DEL RIO

i Pamiętny duet z filmu p. t.: „W  cztery 
o.czy" po raz wtóry razem — w jeszcze 

bardziej emocjonującym dramacie

„Pnipila i
Tylko bezgraniczna miłość lub wielka 
nienawiść mogły zrodzić bunt w sercu 
pięknej śpiewaczki kabaretowej Lenory, 
która postanowiła zgładzić ze świata 
wielkiego swego nieubłaganego i śmier­
telnego wroga. Fenomenalne naloty 

bombowców na osaczone miasto.
NADPROGRAM: dodatek.

— Tydzień propagandy PZZ. Polski Zw 
'achodni Obwód tczewski, zwraca Szan. Czy 
elnikom uwagę na zakup nalepek okien- 
lych PZZ, które sprzedaje po domach spe­
cjalnie upoważniony człowiek. Prosimy tak- 
e o składanie ofiar pieniężnych na roze- 
■lane listy składkowe.

— Na F. O. N. Dzieci szkoły powszechnej 
v Czarlinie ofiarowały na F. O. N. 11,70 zł, 
• uczestnicy kursu dokształcającego — mę­
ki i żeński — szkoły Czarlin zł 15.

Wyborcy!
W  niedzielę, dnia 23 bm. odbędą się wy­

bory do Rady Miejskiej w naszym mieście. 
Do wyborów stają trzy ugrupowania: 1) 
Lista Narodowego Zjednoczenia Gospodar­
czego, grupująca kandydatów wszystkich 
warstw społecznych, 2) Lista socjalistów i 
3) Lista Stronnictwa Narodowego.

O liście socjalistycznej mówić nie po­
trzebujemy. Wiadomo, kto za nimi stoi i 
kto ich finansuje, musimy natomiast za­
jąć się listą panów Stronnictwa Narodo­
wego.

Rodacy! — W tych godzinach, które o- 
pada naszemu miastu, jako miatsu pogra- 
pada nasezmu miastu, jako miastu pogra­
nicznemu. Wyborcy Polacy wykazać win­
ni swą solidarność, a nie rozbijać się na 
poszczególne ugrupowania 1 dawać tym sa­
mym widowisko dla obcych. Taki jest nasz 
dzisiaj interes narodowy. Niestety, ci lu­
dzie, którzy na każdym kroku zachłystują 
się słowem „narodowy", postawili na pier­
wszym planie swój interes partyjny. Na

nieoficjalne próby wystawienia wspólnej 
listy odpowiedzieli: Nie pójdziemy razem, 
nie utworzymy wspólnej listy, bo chcemy 
przeprowadzić próbę sił, chcemy przepro­
wadzić rozgrywkę. Do takiego postawienia 
sprawy przyznał się niebacznie „Goniec 
Pomorski" w artykule z dnia 9 bm. Nic 
ich ni? obchodzi poważny i naprężony o- 
kres, jaki przeżywamy, nic ich nie obcho­
dzi kolosalne znaczenie propagandowe, ja­
kie dia zagranicy miałoby utworzenie 
wspólnej listy w pogranicznym mieście 
Tczewie. Dla nich ważniejsze są: „próba 
sił" i załatwianie swoich ciemnych intere­
sów partyjnych.

Rodacy! Na obłudę tych panów, na no­
wy napływ irazesów „narodowych", któ­
rymi będą próbowali w ostatnim tygodniu 
otumaniać naiwnych, damy spokojną i po­
ważną odpowiedź w dniu wyborów:

Ani jeden głos nie padnie na „narodo­
wą" listę tych panów; nikt nie pozwoli się 
nabrać na ich najbardziej „narodowe" ar-

Szczepienie ospy w pow. tczewskim
odbędzie się w dniach od 8 do 19 maja br.

W dniach od 8 do 19 maja br. odbędą 
się na terenie powiatu tczewskiego szcze­
pienia ochronne dzieci na ospę, którym 
podlegają dzieci urodzone w r. 1938 i wszy­
stkie starsze, które wcale albo raz lub dwa 
razy były szczepione bez skutku. Z domu, 
w którym panuje zakaźna choroba, jak: 
szkarlatyna, odra, błonica, koklusz, dur, 
lub ospa, nie wolno dzieci przynosić do 
szczepienia.

Szczepienia odbędą się w następujących 
dniach:

W dniach 8 maja i 15 maja br. dla Su- 
chostrzyg, Czałków, Lądów w szkole w Su- 
ehostrzygach o godz. 8-ej,

dla Milobądza, Malenina, Mieścina, Dą­
brówki i Zajączkowa w oberży w Milobą- 
dzu o godz. 9-tej,

dla Rukosina, Lubiszewa, Łukocina i 
Stanisławia w oberży w Rukosinie o godzi­
nie 10,45,

dla Turzy, Dalwina, Małżewa, Małźek- 
ka, Szczerbięcina w szkole w Turzy o go­
dzinie 11,30,

dla Godziszewa, Siwialki, Golębiewka w 
szkole w Godziszewie o godz. 12,15,

dla Boroszewa, Bojar i Wędków w szko­
le w Boroszewie o godz. 13-tej,

dla Swarożyna i Waćmierza w szkole w 
Swarożynie o godz. 13,45,

dla Brzuść i Radostowa w szkole w 
Brzuścach o godz. 14,15,

i dla Czarlina, Gniszewy, Narków, Bał- 
dowa, Knybawy j Śliwin w szkole w Czar­
linie o godz. 15-tej.

IV dniach 9 i 16 maja br. w Rajkowach

C H O J N I C E
lorowiaki garną się do Obrony Narodowej.
W  szkole powszechnej nr 2 w Czersku 

>dbylo się uroczyste zakończenie kursu P. 
X K. do O. N.

Po sprawozdaniu kierowniczki, p. Tumiń- 
kiej, okolicznościowe przemówienie wy­
kosili pp. Małkowski, gmin. instr. op. Kar- 
ms, obw. instr. op. i przedstawiciel wojska.

Uroczystość zakończono wspólną herbatą, 
irzygotpwaną przez kursistki.

Odczuwając potrzebę dalszego dokształca­
na się w dziedzinie O. N., postanowiły kur- 
istki gremialnie w okresie wiosenno- 
etnim zorganizować kurs P. C. K., oraz 
vspólną wycieczkę nad morze.

Służba Młodych na F. O. N.
Służba Młodych O. Z. N. w Chojnicach 

ozpoczęla kucie łańcucha ofiar na F. O. N. 
Ułożywszy w K. K. O. kwotę 50 zł, wzywa 
L G. „Sokół" do kucia dalszych ogniw ofiar 
*a F. O. N.

Rezerwiści pow. chojnickiego gotowi.
Z inicjatywy Zarządu Powiatowego Zwią­

zku Rezerwistów odbyły się ostatnio w ca- 
ym powiecie zebrania placówek Z. R„ na 
ttórych brać rezerwistów zamanifestowała 
iwoje uczucia dla armii i Naczelnego Wodza 
>raz gotowość bojową. Zebrania takie od­
były się w Tunce, Odrach, Konarzynach 
• Chojnicach. Przebieg zebrań był wszędzie 
aodniosły.

21 maja
wybory w Chojnicach i Czersku
Na podstawie zarządzenia Pana Woje­

wody Pomorskiego rozpisane zostały z dn. 
17 bm. wybory do rad miejskich w Chojni- 
:ach i Czersko. Wybory odbędą slą w dnia 
U maja br.

„Bohater" wielkosobotniej awantury 
chciał uciec do Niemiec.

W piątek usiłowali przekroczyć nielegal­
nie granicę do Niemiec, znany w Chojni­
cach awanturnik Paweł Kujoth i również 
znany Leon Wiese, obaj z Chojnic. Zatrzy­
mani jednak zostali przez straż graniczną 
i odstawieni do Sądu. W  postępowaniu do­
raźnym, Sąd obu uciekinierów skazał na 
karę po 4 tygodnie aresztu.

Leon Wiese jest „bohaterem" zajścia w re­
stauracji p. Weilanda. Wobec obawy po­
nownej ucieczki, Wiesego aresztowano na 
sali rozpraw.

Znowu Niemiec w przejaździe 
przez Polskę znieważył Polaków
W  sobotę, o godz. 14,20, na dworcu w Choj­

nicach, podczas postoju pociągu tranzyto­
wego niemieckiego, zdążającego z Prus do 
Niemiec, dopuszczono się znowu zniewagi 
Państwa polskiego. Jadący tym pociągiem 
obywatel niemiecki, 19-letni Heinz Sagefka 
(może Sakiewka? — przyp. red.) z Niden 
(Prusy) zachował się nieodpowiednio wobec 
polskiego rewidenta celnego i wyraził się 
uwłaczająco o Polsce i Polakach.

Rewident celny wyprowadził młodzieńca 
z pociągu i oddał w ręce policji.

„Bohater" analogicznego zajścia sprzed 
kilku dni, Heinz Wudtke, przebywa w wię 
zienin i czeka na rozprawę.

k in o t e a t r

„LUX“
Chojnice 

Telefon 88.
Początek seansów 
w dni powszednie 
o godz. 8.15, w nie­
dziele i święta o g. 

6 i 8.15.

We wtorek 18 bm

Monumentalne arcydzieło filmowe

C A i c i i g o 66

w rolach główn.
A liee  Faye, Ty ren *  Pow er f Den Ameche

szkolą) o godz. 8-mej, w Pelplinie (Hotel 
Lutza) o godz. 9,30,

dla Janiszewka, Rożentala, Pomyj 1 
Ropuch w Hotelu Lutza w  Pelplinie o go­
dzinie 10,45,

dla Kursztyna (szkoła) o godz. 11,45, 
dla Lignów i Szprudowa w oberży p. 

Raszei w Lignowach o godz. 12,30,
dla Rudna, W. Garca i Gręblina w 

szkole w Rudnie o godz. 13-tej,
dla Subków, Gorzędzieja, M. Słońcy i 

W. Slońcy w szkole w Sulikowach o go­
dzinie 13,45.

W dniach 10 i (7 maja br. dla Nowej 
Cerkwi, Rombargu, Kulic, Olszy i Gętomia 
w oberży w Nowej Cerkwi o godz. 8-mej, 

dla Rzerzęcina i Gąsiórek w szkole w 
Rzerzęcinie o godz. 8,45,

dla Morzeszczyna, Dzierżążna, Królów- 
lasu w szkole w Morzeszczynie o godz. 9,30 

dla Rakówca i Bielska w szkole w Ra- 
kówcu o godz. 11,45,

dla Piaseczna, Tymawy i Jelenia w o- 
berźy w Piasecznie o godz. 12,45 w Gogo- 
lewie (szkoła) o godz. 13,30.

IV dniach 12 i 19 maja br. dla W. Wa- 
lichnów, Międzyłęża i M. Walichnów w o- 
berży w M. Walichnowach o godz. 8-ej, 

dla W. Gronowa i Polskiego Gronowa w 
szkole w W. Gronowie o godz. 9-tej,

dla Gniewu, Nicponi i Ciepłego w Gnie­
wie, Hotel p. Nowackiego o godz. 10-tej, 

dla Janowa, Bursztycha i M. Polka w 
szkole w Janowie o godz. 12-tej,

dla Opalenia, Jażwisk i Widlic w ober­
ży w Opaleniu o godz. 13,30.

gumenty. Wiemy, co o nich sądzić!
Glosy wszystkich uświadomionych mie­

szkańców pogranicznego Tczewa, głosy 
wszystkich wyborców, którzy mają wznnr 
bystro wpatrzony w dziejowe zadanie 
chwili obecnej padną na

Listę Narodowego Zjednoczenia Gospo- 
darczego,

której kandydatami na radnych są na­
stępujące osoby:

Okręg l :  Kuhn Wiktor, kier. szkoły, Ma- 
zella Kazimierz, robotnik, Jastrzębski A- 
dam, kolejarz, Wiśniewski Władysław, u- 
rzędnik, Bielawski Mieczysław kolejarz, 
Szarmach Józef, robotnik* Ratajczak Fran­
ciszek, mistrz stolarski, Wróbel Marcin, 
robotnik.

Okręg II: Dr. Rediger Alojzy, lekarz 
Szablewski Franciszek, kolejarz, Szulc Jan 
urzędnik pocztowy, Tryczyński Karol, ro­
botnik, Chmieliński Franciszek robotnik, 
Wendt Franciszek kolejarz, Kycler Jan ku­
piec, Czablewski Bernard rzemieślnik.

Okręg I I I :  Tomczyk Józef adwokat, Ro- 
siekowa Irena żona majora W. P., Mosa- 
kowski Anastazy robotnik, Michalski To­
masz emer. urzędnik, Podjacki Teofil ro­
botnik, Grzesik Stanisław przemysłowiec, 
Putkamer Jan kolejarz, Wolny Józef ku­
piec.

Okręg IV : Gliszczyński Makary kupiec, 
Grochowski Ludwik nauczyciel, Słonka 
Karol rzemieślnik, Kanicki Roman robot­
nik, Delekta Stanisław prof. gimn., Tań­
ski Franciszek robotnik, Trochowski Bro­
nisław mistrz malarski, Pamulski Alfred 
aptekarz.

Okręg V: Lizoń Marian właść. nierucho­
mości, Szpręga Augustyn kolejarz, Ossow­
ski Teofil mistrz piekarski, Oberland Mi­
cha! kolejarz, Konkel Jan robotnik, Lipka 
Wiktor rzemieślnik, Bareza Jan kolejarz, 
Lipiński Karol robotnik.

Okręg VI: Pawłowski Hubert kier. szko­
ły, Nagórski Franciszek kolejarz, Racz­
kowski Józef rolnik, Bąk Antoni kolejarz, 
Topolski Franciszek robotnik, Mikusiński 
Ignacy emer. urzędnik, Kruża Jan kole­
jarz, Derengowski Józef robotnik.

Komitet Wyborczy
Listy Narodowego Zjednocz. Gospodarczego

K i n o G S R t T T w c ^ E O t M j

Dziś i dni następne codziennie 6,30 i 8,30
Najgłośniejszy francuski film świata 

słynnej reżyserii Julien Duvioier‘a. Film 
stojący na najwyższym poziomie arty­
stycznym

Pepe Le Moko
Dramat emocjonujący — środowisko 
gangsterskie. — Film nzgrywa się w Kaz­

bie, dzielnicy Algieru.

S T / B f S O O / I f f f *
— REDAKCJA I ADMINISTRACJA

GAZETY POMORSKIEJ" — Starogard, 
Rynek 19 (Hotel Metropol). Przyjmuje 
wszelkie ogłoszenia oraz zamówienia na 
prenumeratę z odnoszeniem do domu.

— Straż pożarna, tel. 17 (Kościuszki 18).
— Posterunek P. P. na m. Starogard tel. 

278 (ul. Chojnicka 25).
— Postój taksówek, tel. nr. 110 (Rynek).
— Biblioteka TCL ul. Sobieskiego 8 — 

otwarta codziennie z wyjątkiem dni świą­
tecznych.

— Dyżnr nocny aptek do dnia 22 bm. peł­
ni apteka mgr. Rybińskiego, Rynek 27.

—  Kino Polonia: „Ultimatum".
— Agencja poczt.-telekom. w Hncie k. 

Starogardu pośrednictwem. Z dniem 16 bm. 
przemianowano agencję pocztowo-teleko- 
munikacyjną w Hucie k. Starogardu na po­
średnictwo poczt.-telekomunikacyjne.

Miejscowości Huta, Czarne, Czubek, Lu- 
biki Duże, Lubiki Małe, Klaniny, wchodzą­
ca w sklac1 obszaru pocztowego agencji Hu­
tę k. Starogardu przydzielone zostaną da 
obszaru pocztowego agencji p.-t. Piece.

— Obrady Powiatowego Komitetu PW i 
WF w Starogardzie. Dnia 14 bm. w sali W y­
działu Powiat, odbyły się pod przewodnic­
twem p. starosty dr. Cichockiego obrady po­
wiatowego Komitetu ?W  i  WF. W  czasie 
obrad poruszane były sprawy ogólno-orga- 
nizacyjne, br dżetowe oraz przyjęto do wia­
domości sprawozdanie roczne z czynności 
poszczególnych sekcii komitetu.

— Posiedzenie Powiatowego Komitetu 
Pożyczki Obrony Przeciwlotniczej. W  ubie­
głą niedzielę w sali Wydziału Powiatowego 
w Starogardzie odbyło się posiedzenie po­
wiatowego Komitetu Pożyczki Obrony Prze­
ciwlotniczej na którym poszczególni człon­
kowie Komitetu i Sekcji informowali o wy­
nikach akcji prowadzonej na rzecz pożycz­
ki, przy czym Komisja szacunkowa zako­
munikowała o ukończeniu swych prac 
wstępnych dotyczących strony wymiarowej 
subskrybentów ‘ pow. starogardzkiego.

— Walne zebranie wydz.iału parafialne­
go „Caritas" odbędzie się dzisiaj o godz. 20 
w salt Rady Miejskiej, przy ul. Lubichow-

skiej. Porządek obrad przewiduje również 
aktualny referat.

— P. Feliks Gumiński zadeklarował 3.000 
zł. na Pożyczkę Obrony Przeciwlotniczej.

— Z niedzielnego sportu. W  niedzielę, 16 
bm. odbyły się na Stadionie Miejskim 
związkowe zawody piłkarskie w klasie „B" 
pomiędzy KPW  Unia II z Tczewa a SKS — 
Starogard z wynikiem 5:0 na rzecz SKS.

Przedmecz juniorów wypadł również ko­
rzystnie dla SKS — 3:0.

— Uruchomienie strzelnicy małokalibro­
wej przy Stadionie Miejskim nastąpi w naj­
bliższych dniach. Prace są już na ukończe­
niu.

— Dzieci szkolne gminy Kasparus samo­
rzutnie zorganizowały zbiórkę na FON, i 
pomimo wielkiej biedy, panującej w tej 
wiosce zebrały wśród rodziców 26,38 zł. Po­
za tym dziatwa tu przeprowadziła zbiórkę 
starego żelaza na sumę 10 zł.

Gdzie można subskrybować pożycz­
kę na ierenfe miasta i powiatu staro­

gardzkiego?
Przypominamy, że na terenie powiatu 

starogardzkiego następujące instytucje 
nrzyjmują deklarację na Pożyczkę Obrony 
Przeciwlotniczej: Urząd Skarbowy, ul. Skar 
szewska, Powiatowa KKO — ul. Hallera, 
Miejska KKO — Rynek, Banki Ludowe w 
Starogardzie i Osieku, Kasy Stefczyka w 
Dąbrówce, Suminie i Ossowie. Poza tym, 
jako placówki pomocnicze wszystkie zarzą­
dy gminne na terenie powiatu.

Czy nie ma na to rady?
W  Starogardzie — na polu przy ul. No­

wowiejskiej od kilku dni obozują Cyganie, 
którzy stali się istną plagą ludności, za­
mieszkałej w tej dzielnicy miasta. Cyganie, 
pobierając wodę z wodociągów, znajdują­
cych się na korytarzach domów, zamieniają 
je w istne jeziora, a wobec lokatorów zabra­
niających im brania wody, przyjmują agre­
sywną postawę obrzucając ich obelżywymi 
wyzwiskami.
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„Panie doktorze —  tranu"
Konin, w kwietniu

W  wymizerowanej twarzy zostały tylko 
duże, podkrążone chorobliwie, zaczerwie­
nione oczy. Wpatrywała się przez łzy w le­
karza z rosnącą niepewnością. I jeszcze raz 
ponowiła prośbę: — panie doktorze— tra­
nu...

Dostała. Otuliła butelkę w chustkę, jak 
wielki skarb i wyszła śpiesznie. Następny 
pacjent jest poważnie chory z przegłodze- 
nia. Dostał pracę, płaci na Ubezpieczalnię i 
jest częstym gościem gabinetu lekarza. Żo­
na i dzieci wzywały doktora do domu, więc 
znają się dobrze. Biedna ta rodzina mieszka 
W pobliskiej wsi od czasu wojny, kiedy to 
łatwiej było o żywność, niż w mieście ocze­
kiwać za niemiecką karteczką bez nadziei 
otrzymani: czegokolwiek. Na wsi były cho­
ciaż kartofle. Przeszło wiele lat, wiele się 
zmieniło — dla nich nie zmieniło się wiele.

— Jak, panie doktorze — mówi chory — 
przvniesę do domu tran, to dzieciaki ino 
czekają. Trzeba go ukrywać, bo jak się dor­
wą, to w trymiga całą butle wydoją.

Porada skończona, recepta wypisana, 
ale pacjent czeka jeszcze. Zdecydował się 
wreszcie:

— Poproszę jeszcze pana doktor, o tro­
szkę tranu — a gdy dostał z radością koń­
czy — chociaż kupię moim chłeba, to sobie 
posmarują tranem i zjedzą. *

— Panie doktorze, czy można u pana ku­
pić to lekarstwo?

Lekarz czvta receptę.
— To jest- przecież lekarstwo — mówi — 

które pani zapisałem w zeszłym'- tygodniu.
— Ja wiem, proszę pana. Ale moja bra­

towa nie należy do Ubezpieczalni, ale ma te 
same co ja dolegliwości. Prosiła by jej ku­
pić u pana tc samo lekarstwo.

— Nic nie poradzę — pada odpowiedź — 
mam lekarstwa tylko dla ubezpieczonych, a 
sprzedażą zajmuje się apteka.

—  Kiedy to tak dobrze mi zrobiło. Ale 
trudno...

W poczekalni pełno, w gabinecie ruch 
się wzmaga. Doktór jest tu lekarzem do 
wszystkiego, ginekologiem, chirurgiem, u- 
rzędnikiem, informatorem. I praca jego ma 
Właśnie ten uniwersalny charakter. Zesta­
wienie miesięczne wykazuje za marzec 720 
porad u jednego lekarza, 710 u drugiego i z 
górą po 30 wyjazdów.

W  składnicy podręcznej rzędną baterie 
leków: najwięcej odchodzi tranu, prepara­
tów fosforowych i wapna. Wiadomo: okoli­
ca ta żyje w nędzy, a wszak nieodłącznym 
jej cieniem jest gruźlica, krzywica, wyczer­
panie — najlepszy grunt dla masowych epi­
demii. To też w ślad za wizytą lekarską 
często idzie skierowanie do szpitala, sana­

toriów gruźliczych w P.vstrej, Ludw’kowle,
Obornikach i Zakopanem.

W  wyczerpującej pracy — mówi lekarz 
— która trwa, bo to już trwać musi dniem 
i nocą, w dzień powszedni, niedzielę i święta 
pocieszającym objawem jest duże zaufanie 
i poprawny stosunek rzesz robotniczych. O- 
oieka nasza, jako lekarzy Ubezpieczalni, 
spełnia swoje zadanie i jest w ogóle j e- 
d y n ą o p i e k ą  dla tych ludzi, zresztą 
nieproporcjonalnie wydatną do złożonych w 
Ubezpieczalni Społecznej drobnych składek 
miesięcznych.

Po pracy w gabinecie lekarz musi załat­
wić zgłoszone wizyty w miasteczku i okoli­
cy. Nie zawsze jest to proste. Rejony obu le­
karzy domowych rozprzestrzeniają się pro­
mieniem ponad 20 km. To też wy jazdy dal­
sze są specjalnie uciążliwe, zwłaszcza, że 
brak tu środków komunikacyjnych. Czasem 
trzeba wyjechać pociągiem, dojść kilka ki­
lometrów pieszo do obłożnie chorego i.... 
utknąć kilka godzin na stacji w oczekiwaniu 
powrotnego pociągu — a czasem wyjechać 
wieczorowym autobusem, by wrócić następ­
nego dnia do zwykłej, eodziennei pracy.

Za rok może Konin odżyje. Wzmoże się 
ruch handlowy ze względu na sąsiedztwo 
portu w Morzysławuu, skąd ciągnąć się bę­
dzie szlak wodny ku Wiśle, Łodzi i Pozna­
niowi...

r j że zniknie tu powoli widmo nędzy, 
bezrobocia....

Daj Boże! R. B.

[Notowania giełdowe
URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY 

ZBOŻOWO - TOWAR. W  BYDGOSZCZY 
z dnia 17 kwietnia 1939 r.

Mąka pszenna wyc. 0—30 proc 40,50— 
41,50; mąka pszenna wyc. 0—35 proc. 39,50 
—40,50; mąka pszenna I 0—50 proc. 36,50 
—37,50; mąka pszenna I 0—65 proc. 34,00 
35,00; mąka pszenna raz. 0—95 proc. 27,50 
—28,50; mąka żytnia eksp. 70 proc. 23,50 
—24,00; mąka żytnia I 0—55 proc. 24,50— 
25,00; mąka żytnia raz. 0—95 proc. 20,00 
—20,50. Tendencja na pszenicę, owies, mą­
kę i otręby ożywiona, na resztę spokojna.

Obroty: pszenica 158 ton, żyto 410 ton, 
jęczmień 176 ton, owies 68 ton, mąka psz. 
74 ton, mąka żytnia 62 ton, otręby pszenno 
60 ton, otręby żytnie 71 ton, otręby jęcz­
mienne 10 ton, groch polny 15 ton, peluszka 
13 ton, łubin niebieski 15 ton, ziemniaki 
jadalne 45 ton, ziemniaki fabryczne 15 ton, 
ziemniaki sadzeniaki 78 ton, wytłoki suszo 
ne 20 ton. Ogólny obrót 1328 ton.

Dokończenie tabeli loteryjnej z  tSnia 13 kwietnia b• r.
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OBWIESZCZENIE 

O LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI
Komornik Sądu Grodzkiego w Grudziądzu re­

wiru II Michał Dobrzański, mający kancelarię w 
Grudziądzu, ul. Marsz. J. Piłsudskiego Nr. 72 na 
podstawie art. 676 i 679 k. p. c. podaje do publicznej 
.wiadomości, że dnia 20 maja 1939 r. o godz. 10-tej 
w  Sądzie Grodzkim w Grudziądzu odbędzie się 
sprzedaż w drodze publicznego przetargu należącej 
do dłużnika Alfreda Kohlsa, zam. w Szembruku 
pow. Grudziądz nieruchomość wiejska położona 
w Szembruku pow. Grudziądz, składająca s;ę z 
domu mieszkalnego, budynku gospodarczego, spi­
chlerza, 2 stodół, przybudówki dó stodoły, świniar- 
ca, domu dla robotników i stajni, oraz przynależ­
ności o łącznym obszarze 91,60,77 ha. Nierucho­
mość ma urządzoną księgę wieczystą w Sądzie 
Grodzkim w Grudziądzu, oznaczenie hipoteczne 
Szembruk karta 2.

Nieruchomość została oszacowana na sumę 
127.000 zł, cena zaś wywołania wynosi 84.700 zl.

Przystępujący do przetargu obowiązany jest 
złożyć rękojmię w wysokości 12.700 zi.

Rękojmię należy złożyć w gótowiźmie albo w 
takich papierach wartościowych bądź książeczkach 
wkładowych fnstytucyj, w których wolno umie­
szczać fundusze małoletnich. Papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości trzech czwartych części 
ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane ustawowe wa­
runki licytacyjne, o ile dodatkowym publicznym 
obwieszczeniem nie będą podane do wiadomości 
warunki odmienne.

Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do 
licytacji i przysądzenia własności na rzecz na­
bywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpo­
częciem przetargu nie złożą dowodu, że wniosły 
powództwo o zwolnienie nieruchomości lub jej 
części od egzekucji, że uzyskały postanowienie wła­
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji.

W  ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licyta­
cjąw olno oglądać nieruchomość w dni powsze­
dnie od godz. 8 do 18, akta zaś postępowania egze­
kucyjnego można przeglądać w Sądzie Grodzkim 
w Grudziądzu przy ul. Budkiewicza nr, 19-23, po­
kój nr. 20.

Grudziądz, dnia 30 marca 1939 r.
(—) Michał Dobrzański > *

Komornik Sądu Grodzkiego rewiru I i 
w Grudziądzu

Rathaus-Lichtspiele
G d a ń s k

KXKXXNMHHXX*XXXN)O0(XMHKXXHXX
I znów nowe wydarzenie filmowe!

m a w i a m  

§  z e z n i y n f e i
(Ich verwe:gere die Anssage)

Z udziałem: Olga Tschechowa, Albrecht 
Schfinhals, Hannę Mertens, 
Hans Brausawetter, Herbert 
HUbner, Erich Ode.

Dzieje współczesnego małżeństwa — sen­
sacyjny proces o morderstwo przeciw pię­
knej żonie architekta - trudna droga miłości

P n r * > ł o k  > w 8n> powszednie o godz. 4. 6.15 i 8.80 
r U U ą i C K .  vr niedzielę o godzinie 3, 5, 7 i S-tej.

PRZETARG *
Dnia 20 kwietnia 1939 r. godz. 10 w Toruniu - 

Podgórz, Hallera 24 sprzedawać będę pi’zetargiem 
przymusowym większą ilość mebli. 11187

(—) Rzymyszkiewlcz, komornik.

SPRZEDAŻ KONI
Dnia 22 kwietnia 1939 r. o godz. 10 odbędzie się 

w Grudziądzu na placu koszarowym przy ul. Be­
ma licytacyjna sprzedaż wybrakowanych koni woj­
skowych. Pośrednicy wykluczeni. 11188

II Zastępca Dowódcy Pułku.

Skład
kolonialny z mieszka­
niem sprzedam. Oferty do 
„Gazety Pomorskiej?. w 
Grudziądzu pod. „Dobra 

1 egzystencja11. 5729

Pianino
w bardzo dobrym stanie 
sprzedam, Toruń, Jęcz­
mienna 22 m. 10 2903

Bezpłatnie!!!
Chcesz się odzwyczaić 
palenia natychmiast —  
zastosuj moją metodę, 
podaj datę urodzenia. 
Adresować: Womouth,
Kraków, Straszewskiego 
nr 25. (12979)

Płótna
2483

iniety
gwarantowano

W. Grunert
Toruń, Szeroka 32

telef. 19-90

Słynny
Astrolog - Homeopata

powie twoją przeszłość, 
przyszłość bardzo zdu­
miewająco. Przyjdź prze­
konasz się. Dyskrecja za­
pewniona. iWejście nie- 
krępującę. Pomoże w 
chorobach zastarzałych. 
Dobrowolne datki, Toruń, 
Prosta 27 m. 3. 2883

Km. 1315/38 11189
OBWIESZCZENIE

Komornik Sądu Grodzkiego w Grudziądzu re­
wiru I Stanisław Lewicki, urzędujący przy ulicy 
Wybickiego 49 na podstawie art. 676 i 679 k. p. ć. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 22 maja 
1939 r. o godz. 10,30 w Sądzie Grodzkim w  Gru­
dziądzu, pokój nr. 22 odbędzie się sprzedaż w dro­
dze publicznego przetargu należącej do dłużni­
ka (czki) Szarloty Elżbiety i Ireny Cecylii Ścisłow- 
skich, zam. w Lidzbarku pow. Działdowo nieru­
chomości Grudziądz tom IVa, karta 159, składającej 
się z domu handlowo - mieszkalnego, położonego 
w Grudziądzu przy ul. Długiej 9.

Nieruchomość posiada urządzoną księgę hipo­
teczną w Wydziale Hipotecznym przy Sądzie Grodz 
kim w Grudziądzu.

Nieruchomość została oszacowana na sumę 
25.053 zł. cena zaś wywołania wynosi kwotę 18.789 zł 
75 groszy.

Przystępujący do przetargu obowiązany jest 
złożyć rękojmię w wysokości 2.505 zł 30 gr.

Rękojmię należy złożyć w gotowiźmie albo w 
takich papierach wartościowych bądź książeczkach 
wkładowych instytucyj, w których wolno umie­
szczać fundusze małoletnich. Papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości trzech czwartych części 
ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane ustawowe wa­
runki licytacyjne, o ile dodatkowym publicznym 
obwieszczeniem nie będą podane do wiadomości 
warunki odmienne.

Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do 
licytacji i przysądzenia własności na rzecz na­
bywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpo­
częciem przetargu nie złożą dowodu, że wniosły 
powództwo o zwolnienie nieruchomości lub jej 
części od egzekucji, że uzyskały postanowienie wła­
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji.

W  ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licyta­
cją wolno oglądać nieruchomość w dni powsze­
dnie od godz. 8 do 18, akta zaś postępowania egze­
kucyjnego można przeglądać w Sądzie Grodzkim 
w Grudziądzu przy ul. Budkiewicza, pokój nr, 20.

Grudziądz, dnia 13 kwietnia 1939 r.
(—) Stanisław Lewicki >,

Komornik Sądu Grodzkiego
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POPULARNE MOTOCYKLE 100 ccm. 
| krajowej produkcji

Telef. 12-77 Te!ef. 12-77

PRZEMYSŁOWE „PODKOWA"
wyłączne zastępstwo

,DE-HA-TE“ J. Entjlicht i S-ka S t .  56

S p r z e d a ż e

Tanio
s p r z e d a j ę )  

Parcele w Gdyni, blisko 
centrum, zatwierdzone, 
począwszy od 3 tys. zl. 
Domy wysoko - dochodo­
we przy małej wpłacie 
już od 30 tys. zł wzwyż. 
Wille czynszowe po ce­
nach: 22, 28, 35, 44 tys. zł. 
.Wpłaty według ugody. 
Również zaprowadzone 
interesa handlowe: kolo- 
nialki, restauracje, owo­
carnie itp. — Informacje 
bezpłatnie: Radoń, Gdy­
nia, 10 Lutego 6, telefon 
nr 15-95. (7639)

Tapety
Franaszka w najnow­
szych deseniach już na­
deszły. Adam Gałdyński, 
Toruń, Szeroka 9. Tel. 
nr 1875. (2654)

Żwir
Toruń. Żółkiewskiego nr. 
20-22. Telefon 16-56. 2884

GABINETY
Jadalnie, sypialnie, 
tapczany, kuchnie

poleca 817
T. Kasprowicz

Toruń Prosta 5

Olniie szały!
PmoUdajtie guMul

Najlepiej
odzie! wiosenną czyści
chemicznie i farbuje

Barwa-
Kałamajski
Toruń, Szeroka 21

lid  07

H ó ż  IME

Stacja
Ładowania Akumulato­
rów samoch. — Konser­
wacja — Naprawa. — 
„Auto-Stop" — Gdynia,
ul. 3-go Maja 23 (obok 
Banku Polskiego). (7666)

Zgubioną
książkę konia unieważ' 
niam. Leon Koziczków- 
ki, Zagórze. 7724 313 |ix

Gabinety
Tapczany 2431

Fotele
w każdym wykonaniu

CENTRALA M EBLI
wł. Łucja Małecka 

Toruń, Stary Rynek 16
obok poczty

Firm a poIsko-chrzeScI jańska

4 Dywany
i 2483

najkorzystniej

W. Grunert
Toruń, Szeroka 32

Telefon 19-90

Rowery
męskie, damskie, gwa­
rantowane, poleca na do­
godnych warunkach 
spłaty „ELEKTRA" To­
ruń, ul. Chełmińska 4.

(2695

Dom
4-piętrowy w Gdyni, od­
powiedni punkt na 
mniejszy hotel, blisko 
portu, do wydzierżawie­
nia lub sprzedania na 
dogodnych warunkach. 
Wiadomość Gdynia, plac 
Kaszubski 1 m. 8. (7673

Tapczany 
Fotele ...

wszelkiego r o d z a j u  
n io b ie  w y ś c i e ł a n e

p o l e c a  firma

Bracia Tews
T o r u ń ,  Mostowa 30

Cech
Fryzjerski — Toruń, za­
wiadamia swych człon­
ków, że nadzwyczajne 
walne zebranie celem u- 
chwalenia nowego statu­
tu odbędzie się w ponie­
działek, dnia 24 kwietnia 
1939 r. o godz. 20 w loka­
lu p. Dzięgielewskiego 
przy ul. Żeglarskiej 15. 
2901 Zarząd

K A O T O ftO W K Z RESTAURACJA
WI N I A R N I A

T O R U Ń ,  ULICA SZEROKA 18
ZnsaStoswwate obiaeffąg
Specjalność: Pieczarki z rusztu — Móżdżek z pieczarkami — 

Łosoś z rusztu — Ryby faszerowane._________(2516

Gruźlica płuc jest nieub aganą i corocznie, me rob;ac różnicy ula pici, 
wieku stanu kosi miliony ludzi. — PRZY ZWALCZANIU CHORÓB PŁUC­
NYCH. BRONCHITU unorczywego, męczącego kaszlu, GRYPY i t. p. stosują 
pp. JeKaize „BALSAM TR1KOLAN ‘ Gąseckiego, który ułatwia wydzielanie 
się plwociny wzmacnia organizm i samopoczucie cnorego oraz powiększa 
wagę ciała i usuwa kaszel. (12924) Sprzedają apteki.

JC
Bławaty 1 
Galanteria 
B elizna

Wielki — wybór

I Te ruń, St. Rynek 24 
Kredyt, na asygnaty.

Zwycięsko
wyjdziesz — zdobędziesz 
pożądaną miłość. Szczę­
śliwy numer losu zapew­
ni Ci dobrobyt. Zwróć 
sm natychmiast do świa­
towej sławy jasnowidza 
„MURVY“ podając do­
kładną datę urodzenia 
(bez znaczków). Adreso­
wać: Instytut „Murvy“, 
Kraków, Skrytka 687.

13106

iiEll

Zakład
fryzjerski z kompletnym 
urządzeniem w kościel­
nej wsi bezkonkurencyj­
ny sprzedam. Wiadomość 
pod nr. 5728 „Gazety Po­
morskiej" Grudziądz.

5728

Kucharki
znającej kuchnię war­
szawską poszukuję od 
zaraz. Zgłoszenia Toruń, 
ul. Bydgoska 40 wejście 
z ul. Konopnickiej od 
godz. 18 do 19. 2894
H M

%
Do ^aosenngj toalety:
jłończot tas j - czfs£§
b i e l i z n ę  -  ągosr& ety  I
b l u z  h i  -  s z a l e  
w s t ą ż k a  i a n t a z ą j n e

UWAGA: Wszelkie towary tylko pierwszej ja 
kości (niewybrakowane) (2802

K A Ł A M A J S K I !
Kredyt na asygnaty.

Kolię
wciąż nową, musi Pani 
mieć... By serca chwytać 
w sieć! Strzelecki, Toruń,
Szewska 12. Zegarmistrz.

2679

W illę
nowoczesną' z ogrodem 
owocowym sprzedam.
Wplata 27.000 zł B. G. K. 
4.000 zl, dochód 94,— zt. 
Toruń, Wyspiańskiego 
nr. 11. 2899

B. HOZAKOWSKI
ul. Mostowa 28 —  T O R U Ń  — skrz. pocztowa 1 
Rok założenia 1885 —  Telefon 1174, 1175, 2181, 2192

SPECJALNY SK ŁAD  I HODOW LA NASION  
Z A K Ł A D Y  OGRODNICZE

poleca znanej i wyborowej jakości

NASIONA
W A R Z Y W N E ,  K W I A T O W E  

i GOSPODARCZE
S p e c j a l n o ś ć :

Kwalifikowane nasiona
Baraków  pastewnych I marchwi 

Wszelkich koniczyn
Oryginalnej lucerny węgierskiej 

i traw  szlachetnych.
e d a ż  h u r t o w a  i d e t a l i c z n a .

Katalogi hurtowe i detaliczne 
oraz opróbkowane oferty na życzenie.

S p r z

2821 =

O G Ł O S Z E N I E
w sprawi* postępowania układowego dotyczącego majątku 

L ik ie c  powiat Rypin własność p. T a d e u s z a  J e llń s k le g o , otwar­
tego prawomocnym orzeczeniem W ojewódzkiego Urzędu Rozjem ­
czego w Toruniu w trybie rozporządzenia z  dnia 24. X. 1934 r. 
(Dz. U. R. P. Nr. 5|3G r. por. 59).

W  z y  w  a m
wszystkich w ierzycieli wymienionego dłużnika do zgłoszenia 
swych prelensji vr terminie sprawdzania wierzytelności, który 
wyznaczani na d z ie ń  28 k w ie tn ia  19S5 r. godz. 10-ta w W o je ­
wódzkim Biurze do spraw Finansowo-Rolnyeh w Toruniu, ulica 
Warszawska 1P|12.

W  zgłoszeniu należy podać:
a ) Imię i nazwisko względnie lirmę, jego miejsce zamieszka­

nia wzgl. siedzibę,
b ) nieprzedawnioną pretensję w kapitale i datę jej powstania, 
e ) szczegółowy wykaz nieprzedawnionych należności ubocz

nych wraz z  procentami do dnia 7 marca 1939 r.
d ) dowody w ierzytelności z dokładnym ich oznaczeniem,
e ) rodzaj zabezpieczenia w ierzytelności.

( —)  W itold Konczakowski
Nadzorca w  postępowaniu układowym. 

Toruń, ul. Mickiewicza 7 m. 25.
(11179

O G Ł O S Z E N I E
W  sprawie postępowania układowego dotyczącego majntku 

C h ro fto w o  powiat Inowrocław, własność F ra n c is z k a  8 M a rii 
Bwlckich, otwartego prawomocnym orzeczeniem Wojewódzkiego 
Urzędu Rozjemczego w Toruniu w trybie rozporządzenia z dnia 
14 października 1934 r. (Dz. U. R  P. Nr. 5|36 r. poz. 69).

W z y w a m
wszystkich w ierzycieli wymienionych dłułników do zgłoszeń a 
swyćh pretensji w  terminie sprawdzania wierzytelności, który 
wyznaczam na  d z ie ń  2« k w ie tn ia  1919 r . godz 10-ta w W oje­
wódzkim Biurze do Spraw Finansowo-Rolnyeh w Toruniu, ulica 
Warszawska 10J12.

W  zgłoszeniu należy podać:
a ) Imię i nazwisko względnie firmę wierzyciela, jego miejsce 

zamieszkania, względnie siedzibę.
b ) nieprzedawnioną pretensję w  kapitale i datę jej powstania
c ) szczegółowy wykaz nieprzedawnionych należności ubocz­

nych wraz z odsetkami do dnia 7 marca 1939 r.
d ) dowody w ierzytelności z dokładnym ich oznaczeniem,
e) rodzaj zabezpieczenia w ierzytelności.

(— ) VvTitold Konczakowski 
Nadzorca w postępowaniu układowym. 

Toruń, ul. Mickiewicza 7 m. 25.
347|IX. O 1178

DBAJCIE 0 SWOJE ZDROWIE
PrzT„ Chorobach: ŻOŁĄDKA, KISZEK, WĄTROBV 

K A M , E N , A C H  ŻÓŁCIOWYCH. WZDĘCIU 
nn ZU/apkD0r '? ? 'JAN.'U ? 'e> LUB SKŁONNOŚCIACH 
Ł ™ s t o s u j e  się: „SZWAJCARSKIE 
GORZKIE Z IOŁA”  O leck iego , naturalny łagodny 
środek przeczyszczający, ułatwiający funkcje orga- 

trawienia, stosowane również przy nadmiernej 
otyłości. Sprzedają apteki I składy apteczne *

Sygnatura 602/38. (11184;
OBWIESZCZENIE 

O LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI
Komornik Sądu Grodzkiego w Chelmnio rewiru 

II. Alojzy Bartosiński, mający kancelarię w 
Chełmnie, ul. Rynek nr. 3, na podstawie art. 673 
i 679 k. p. c. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 31 maja 1939 r. o godz. 10 Sądzie Grodzkim 
w Chełmnie, sala 13, odbędzie się sprzedaż w drodze 
publicznego przetargu należącej do dłużnika Gu­
stawa i Pauliny Wandel nieruchomości Osnowo 
karta 1 o powierzchni 29.45.46 ha położona w Gmi­
nie Starogard pow. Chełmno, przeznaczona na pro­
wadzenie gospodarstwa rolnego z domem miesz­
kalnym i budynkami gospodarczymi, żywym i 
martwym inwentarzem.

Nieruchomość oszacowana została na sumę zl. 
33.397,—, cena wywołania wynosi zł. 25.047,75.

Przystępujący do przetargu obowiązany jesf 
złożyć rękojmie w wysokości zl. 3.339,70.

Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie albo w ta­
kich papierach wartościowych bądź książeczkach 
wkładowych instytucyj, w których wolno umiesz­
czać fundusze małoletnich. Papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości trzech czwartych części 
ceny giełdowej.

Przy licytacji zachowane będą ustawowe wa­
runki licytacyjne, o ile w dodatkowym publicznym 
obwieszczeniu nie będą podane do wiadomości 
warunki' odmienne.

Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą do li­
cytacji i przesądzenia własności na rzecz nabywcy 
bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczęciem 
przetargu nie złożą dowodu, że wniosły powódz­
two o zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie właściwego 
sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji.

W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licyta­
cją wolno oglądać nieruchomość w dni powszednie 
ód godziny 8-ej do 18-ej, akta zaś postępowania eg­
zekucyjnego można przeglądać’ w sądzie grodzkim 
w Chełmnie, ul. Toruńska nr. 3, sala nr. 14.

Przystępujący do przetargu winien przedłożyć 
zezwolenie Starostwa Powiatowego w Chełmnie i 
Urzędu Wojewódzkiego w Toruniu na nabycie tej 
nieruchomości.

Chełmno, dnia 24 marca 1939 r.
(—•) Bartosiński, komornik.

Sygnatura: Rep. Km. 51/39 (11183
* OBWIESZCZENIE

O LICYTACJI RUCHOMOŚCI
Komornik Sadu Grodzkiego w Skarszewach Jan. 

Rybiński, mający kancelarię w Skarszewach, uh 
Dworcowa nr. 21 na podstawie art. 602 k. p. c. po­
daje do publicznej wiadomości, że dnia 21 kwiet­
nia 1939 r. o godz. 10 w Pogódkach odbędzie się 
1-sza licytacja ruchomości, należących do Józefa 
Plichty w Nowej Karczmie składających się z 1 
kotła parowego marki G. W. Fricke Schóningen. 
oszacowanych na łączną suirę 1.200,— zł.

Ruchomości można oglądać w dniu licytacji w? 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Skarszewy, dnia 15 kwietnia 1939 r.
Komornik: (—) Jan Rybiński.

Sygnatura: Km. II. 199/39 (11182
OBWIESZCZENIE 

O LICYTACJI RUCHOMOŚCI
Komornik Sądu Grodzkiego w Starogardzie II 

rewiru Feliks Domagała mający kancelarię w Sta- 
regardzie, ul. Ks. Kellera nr. 29 na podstawie art. 
602 k. p. c. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 21 kwietnia 1939 r. o godz. 11 w Pisienicy od­
będzie się I-sza licytacja ruchomości, należących, 
do Georga Tuchla składających się 1 lokomobili 
parowej oszacowanej na łączną sumę 800 zł.

Ruchomość można oglądać w dniu licytacji stf 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Dnia 14 kwietnia i939 r.
_________Komornik: (—) Feliks Domagała. ^

PRZETARG PRZYMUSOWY!
Dnia 19 kwietnia 1939 r. o godz. 11 -tej sprzeda­

wać będę w Tczewie Wybudowanie znajdujących’ 
się w przechowaniu P. Śpika — większej ilości* 
mebli oszacowanych na łączną kwotę 582,— zł.

(—) Wł. Szwemiński 
Komornik Sądu Grodzkiego (11185

3. N. 17/31 (11180
U C H W A Ł A .

W  sprawie postępowania upadłościowego co do' 
majątku firmy Stowarzyszenie Rclniczo - Handlo­
we Spółdzielnia z ogr. odpowiedzialnością w Gru­
dziądzu w likwidacji na podstawie § 33 rozp. Rady 
Ministrów z 2. 7. 36 (Dz. U. R. P. poz. 387/36) w  
przedmiocie otwarcia postępowania układowego 
umarza się postępowanie upadłościowe co do tejże 
spółdzielni.

Grudziądz, dnia 12 kwietnia 1939 r.
Sąd Grodzki.—... , ... ..i„... ...  ......... ...  .. ■ i   ■  ........... . i

RATUJCIE W ŁO SY

MAG Nr. 1
usuwa łupież, wypa­

danie włOSÓW. 6851
prą*oco

m m m
1$% -  ŻĄDAĆ WSZĘDZIE —

O G Ł O S Z E N I A :
wiersz ̂  milimetrowy na stronie 7-łamowej « • • • • » *  Jp-j]
w tekście na pierwszej s t r o n ie ..................... i '0”
w tekście na drugiej i trzeciej stronie • • » » « » * • •  0,80 zt 
vr tekście na dalszych stronach . . . * • * • • • • •  v,«w zt 
Drobne za słowo 15 gr. Pierwsze słowo i  wyrazy tłustym dru­

kiem liczymy podwójnie.
2a  ogłoszenia sądowe i urzędowe w drobnym składzie 25 procent 

drożej. , , .
Dla poszukujących pracy ł nekrologi 25 proc. zniżki.
Komunikaty 50 gr. za wiersz.
Za ogłoszenia skomplikowane 1 z zastrzeż, miejsca 20 procent 
nadwyżki. W  W. M. Gdańsku cennik ogłoszeniowy jest iden­
tyczny * cennikiem dla Polski, z tym Jednak, że rachunki mogą 
* być regulowane w guldenach gdańskich.

ABONAMENT MIESIĘCZNY W YNO SI:
Z doręczaniem przy pomocy poczty wyd. K. z do- zł

datkami książkowymi . . ♦ * . • • 3,10 miesięecme
Z odbiorem w administracji z dodatk. książkowymi 2,90 M 
Bez dodat. książkowych z doręczaniem przez pocztę 2,20 „
Z odbiorem w a d m in is t r a c j i ................................2,00 n
„Gazeta Gdańska1* w  Gdańsku: Z odbiorem w ad­

ministracji lub odnoszeniem do domu . • G. 2,00 h
Z doręczeniem przez pocztę . . . . . G. 2,32 m
Z dodatkami książkowymi G. 2,90 wzgl. G. 3,ż3 »»

W  razie wypadków spowodowanych silą wyższą, Administracja nie 
odpowiada za dostarczeni© pisma.

U W A G I :
Najmniejsze ogłoszeni© drobne liczymy za 19 słów. Ogłoszenia 
drobne przyjmujemy jedynie do 50 slow; powyżej — liczymy 
według rozmiaru. Zastrzeżeń miejsca dla ogłoszeń drobnych 
nie przyjmujemy, dla innych tylko wówczas, gdy za takie za­
strzeżenie zostanie zapłacona przewidziana w cenniku 20 proc. 
nadwyżka. Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają treści 
ogłoszenia, nie upoważniają do żądania zwrotu gotówki, anł 
też nie zobowiązują Administracji do bezpłatnego powtórzenia 
ogłoszenia. Uzasadnione reklamacje będą uwzględniane o ile 
zostaną wniesione do dni S-miu od daty ukazania się ogło­
szenia, lub od daty otrzymania rachunku. Przy sądowym 
ściąganiu należności rabat upada. Za terminowy druk i prze­

pisane miejsce ogłoszenia Administracja nie odpowiada.
Redaktor naczelny: JA N  D RZEW IECKI.

------------ " a ^ ty Gdań,klsl" ! Wi!he,m 0rimsmaa“ - Gdańsk- K“ * *bisefcer “ ^ c i o n i j m l  Druk.mi Robotnice], Sp. ,  ogr. odp. w Toruniu,
Wydawca: NARODOWA SPÓŁKA WYDAWNICZA, Sp. * o. odp.

Adres redakcji I adm inistracji i Toruń, ul. Bydgoefca 56. Tel. 29-70, 29-90. Konto P. K. O. nr. 203-141.
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Polityka pachnie... naftą

Walka o ropę -  walką o władzę w świetle
Nafta zajmuje czołowe miejsce w za- 

zagadnieniach politycznych. Już dwadzie­
ścia lat temu była to sprawa wielkiej wa­
gi, dzisiaj zaś sprawa zaopatrzenia w ropę 
naftową ma znaczenie decydujące, produkt 
ten bowiem jest- niezbędny dla lotnictwa 
oraz lokomocji motorowej.

Walka o naftę to walka o władzą, o 
zabezpieczenie bytu, o stworzenie własnego 
lotnictwa, motoryzacji armii, itp. Gdyby 
nie Ameryka, nawiększy producent drogo­
cennego paliwa, koalicja angiełsko-fran- 
cuśka nie mogłaby wygrać wojny. Zaopa­
trzenie więc w naftę, możność sprowadza­
nia jej w każdych warunkach, mają o- 
gromne znaczenie dla państwa, które sam> 
nie ma źródeł tego surowca. W  tych wa­
runkach znajdują się Francja, to też rząd 
fran uski skoncentrował swe wysiłki w 
kilku kierunkach: nabył udziały w kilku 
firmach naftowych zamorskich, organizu­
je flotę okrętów-cystern do przewozu naf­
ty oraz zakłada w kraju rafinerie nafty.

Produkcja wewnętrzna ropy we Francji 
wynosi zaledwie 80.000 ton, podczas gdy 
spożycie sięga rocznie 8 milionów ton. 
Francja jest więc krajem wybitnie Impor­
towym pod tym względem. Przywozi dro­
gocenny płyn z wszystkich niemal krajów 
posiadających ropę naftową, a więc ze 
Stanów Zjednoczonych, Wenezueli, Kolum­
bii, Peru, Indii Holenderskich, Persji, Ira­
ku, Rosji Sowieckiej i Rumunii.

Będąc zupełnie zależna od obcych pro­
ducentów ropy naftowej,. Francja postano­
wiła uniezależnić się pod względem trans­
portowym, co jest niezwykle ważne szcze­
gólnie w razie wojny. Ropa jest zawsze do 
nabycia, ale nie starczy statków-cystern do 
przewozu. Przewóz nafty nie należy bo­
wiem do rzeczy łatwych, ani bezpiecznych. 
Tabor jest ciągle niewystarczający i zda­
rza się, że odbiorca nie otrzymuje zamó­
wionego transportu, albowiem firma trans­
portowa nie może otrzymać statków-cy­
stern.

Brakowi surowca na miejscu nie mo­
żna zaradzić, stworzenie jednak floty naf­
towej jrot zadaniem wykonalnym, aczkol­
wiek kosztownym. Z roku na rok zwięk­
sza się zatem tabor cystern. Buduje się 
wielkie okręty-cysterny. Obecnie już prze­
szło 40 proc. importu tj. z górą 3 mil. t. ro­
py naftowej przychodzi na okrętach fran­
cuskich. Francuska polityka omrska zmie­
rza do tego, aby połowa transportów pły­
nęła pod flagą francuską. W ten sposób 
Francja, nie posiadająca niezbędnego su­
rowca, zabezpiecza się na wypadek jakichś 
powikłań. To jest jeden odcinek polityki 
naftowej.

Następny to przeróbka ropy. Przemysł j

naftowy jest olbrzymi. W  stanie surowym 
zużycie ropy naftowej jest małe, natomiast 
powszechne zastosowanie wykazują arty­
kuły destylowane, jak benzyna, produkty 
uboczne w rodzaju parafiny, smarów, ole­
jów, itp.

Francja nie posiada jako państwo bez­
pośredniego udziału w przemyśle, kontro­
luje jednak niemal cały przemysł naftowy. 
Rząd francuski ma udziały w przemyśle 
rafineryjnym., transporcie naftowym, to­
warzystwach wiertniczych, itp. Polityka 
naftowa koncentruje się w specjalnym u- 
rzędzie dla spraw paliwa pędnego {Office 
National des Combustibles Liąuides). Prze­
róbka surowca ustalona jest i normowana 
przez Compagnie Francaise de Raffinage, 
w którym państwo ma decydujący głos. 
Powstały wielkie rafinerie, które zdolne są 
do przerobienia niemal całego surowca. 
Rozmieszczono je, ze względów bezpieczeń­
stwa, w razie wojny, w różnych częściach 
kraju.

Wreszcie rezerwy. I tutaj, oczywiście, 
decyzja należy do państwa. Zbudowano ol­

brzymie zbiorniki u> różnych dzielnicach 
kraju, w pobliżu ośrodków lotniczych. 
Zbiorniki w północno-wschodniej części 
Francji, w ilości 17, przeznaczono wyłącz­
nie dla lotnictwa. Mają one pojemność 12 
tys. m. kub., podczas gdy np. tylko trzy 
zbiorniki na południowym-zachodzie mają 
pojemność po 28.000 m. kubicznych. Są 
to kolosy, do których doprowadza się ben­
zynę przy pomocy sieci kanałów, biegną­
cych z wielkich rafinerii. Względy na bez­
pieczeństwo wyipagają uniezależnienia się 
od przywozu, z tej więc racji wszczęto po­
szukiwania źródeł ropy w kraju, a przede 
wszystkim w koloniach. Orzeczenia geolo­
gów wskazują, że w Maroku, Tunisie. A- 
fryce Podzwrotnikowej oraz na Madagas­
karze powinny znajdować się złoża nafty. 
Urząd paliwa płynnego przeznaczył w ro­
ku 1938 na poszukiwania nafty: w kraju 70 
milionów franków , w Maroku — 136 mi­
lionów, w Tunisie — 24 milionów, w Afry­
ce Podzwrotnikowej — 27 milionów I na 
Madagaskarze — 206 milionów franków.

Ameryka modernizuje 49 starych okrętów wojennych

Stany Zjednoczone przebudowują kosztem miliona dolarów 49 amerykańskich kontr* 
torpedowców, zbudowanych w czasie wofny światowej kosztem 150 milionów dolarów 
i „wycofanych z obiegu,<, jako przestarzałe; otrzymają one całkiem nowoczesna urzą­

dzenie bojowe

Strój na głębokość 800 m

Amerykański badacz podwo.n\ Cyryl von 
Baumami skonstruował strój nurkowy (ska­
fander), pozwalający nurkować do 800 m. 
głębokości. Skafander zawiera tyle zapasów 
tlenn, źe nie potrzeba przewodu do dopro- 
___  wadzenia powietrze

W sprawach reumatyzmu
Międzynarodowy Komitet do Walki z 

Reumatvzmem zgromadził bardzo ciekawy 
materiał statystyczny z szeregu krajów. Z 
opublikowanych przez Komitet cyfr okazu­
je się. że w większości krajów reumatyzm 
powoduje co roku bardzo poważne straty w 
ludziach i materiale, często poważniejsze 
nawet niż gruźlica. Na przykład w Anglii 
1/3 wypadków śmierci powodowana jest 
przez reumatyzm. Według sprawozdań an­
gielskich kas chorych na 90.000 zbadanych 
pacjentów okazały się aż 2500 chorych na 
reumatyzm. Angielskie ministerstwo zdro­
wia wypłaca co roku ca 80.000.000 złotych z 
tytułu zapomóg ludziom całkowicie niezdol­
nym do pracy na skutek reumatyzmu.

Podobnie przedstawia się sprawa rów- 
uież w szeregu krajów północnej Europy, 
jak na przykład w Szwecji, w Danii, gdzie 
ood stałą opieką kliniczną znajdują się 
niezdolni do pracy reumatycy, stanowiący 
aż 1 pro mille ludności całego kraju.

W  danej chwili zbierane są statystyczne 
dane w Polsce. Na podstawie posiadanych 
danych można już stwierdzić, że reuma­
tyzm w Polsce ipst nie mniej rozpowszech­
niony niż w innych krajach, lecz niestety 
rzadziej leczony.

Na ostatnich międzynarodowych zjaz­
dach i kongresach poświęconych walce z 
reumatyzmem słusznie zostało podkreślone, 
źe liczba zachorowań uległa by bardzo po­
ważnemu zmniejszeniu, gdyby ludzie zech­
cieli okazywać więcej dbałości o swój or­
ganizm. Obowiązywać powinna w danym 
wypadku conajmniej ta sama zasada, co 
przeciętna dbałość o własny rower lub sa­
mochód. Wiemy przecież że już przy pierw­
szych objawach drobnego defektu własnej 
maszyny, zarządza się natychmiastową po­
prawkę uszkodzenia, aby nie dopuścić do 
jej zniszczenia. Czyżby w stosunku do 
własnego organizmu nie powinna obowią­
zywać ta sama zasada? Jasnym jest, że tak, 
a więc: iuż przy pierwszych objawach reu­
matyzmu należy stosować środki zapobie­
gające poważniejszemu rozwojowi choroby. 
Według opinii najpoważniejszych autoryte­
tów medycyny w większości wypadków 
wskazanym jest stosowanie preparatów sa­
licylowych. a miedzy- innymi i tabletek 
ńspirin. 13037

Postanowiła jechać niezwłocznie do Paryża.
Kupiła bilet na samolot do Rzymu, tam mia­

ła powietrzne połączenie z Paryżem.
Była to jej pierwsza samodzielna podróż, jed­

nak zachowywała się tak, jak gdyby stale i od 
dawna jeździła po całej Europie i znała doskonałe 
jej wszystkie linie lotnicze.

R o z d z i a ł  XV.
Przewodnik dla obcokrajowców.

>— Może mi pan wyświadczyć przysługę, pa­
nie Kols?

— Chętnie i każdą.
— Sprawa jest... jakby to powiedzieć... pas­

kudna.
— To mnie wcale nie przestrasza. Zresztą jeś­

li pan mi przekazuje sprawę, to nie może być pa­
skudna.

— Wyraziłem się niedokładnie — powiedział 
z uśmiechem Soederlund. — Ale sprawa jest na­
prawdę drażliwa. Krótko mówiąc, chciałbym użyć 
pana jako wywiadowcę.

— W  tej dziedzinie jeszcze nigdy nie praco­
wałem.

— Zasadniczo chodzi o to, by pan miał otwar­
te oczy i uszy, a poza tym nie szafował szczeroś­
cią. To panu w ogóle nie zaszkodzi. Mówię dlatego,

że panu dobrze życzę... Więc powracam do spra­
wy: zależy mi niezmiernie na tym, by się dowie­
dzieć, co tu robi pewna pani i w jakim towarzyst­
wie przebywa najczęściej. Trzeba się zbliżyć do tej 
pani w taki sposób, by to jej nie spłoszyło, a na­
stępnie zdobyć jej zaufanie.

— Jednym słowem muszę się do niej umizgać, 
bo to najprostszy...

— Ó, nie! — przerwał Soederlund. — Ten spo­
sób stanowczo odradzam. Przeszłość tej osoby jest 
w ogóle ciemna. Poza tym ta pani ma pewne właś­
ciwości, których pan nie chciałby widzieć w swo­
jej przyjaciółce. Więc od tej strony nie warto pod­
chodzić, bo można po sam czubek głowy skąpać 
się w błocie... Zaraz, kochany przyjacielu! A gdy- 
bv pan spróbował do niej dotrzeć jako przewodnik 
dla obcokrajowców?! Mam wrażenie, że pomysł 
jest niezły, cbociaż ma jeden wielki minus — jeś­
li ta zacna osoba nie zechce skorzystać z pańskich 
usług, to po raz wtóry już nie można będzie do 
niej się zbliżyć... Jednak musimy próbować, bo nic 
lepszego nie widzę. Jak pan myśli?

— Jeszcze nie rozumiem, o co chodzi właści­
wie — odparł Kols.

— Dobrze, wytłumaczę wszystko od początku, 
odezwała się trzykrotnie basowa syrena; do po- 
Ta pani mieszka w Grand-Hotelu, jest wdową po 
właścicielu wielkich posiadłości ziemskich w Pol­
sce, nazywa się Izabela Rowelowa. Chciałbym wie- 
nie trzeba podsłuchiwać pod drzwiami ani przej- 
dzieć przede wszystkim, czy ta pani przebywa w  
Paryżu lub się widuje często ze swoim rodakiem, 
przystojnym i eleganckim mężczyzną w  wieku 
mniej więcej dwudziestu siedmiu lat. Uprzedzam, 
że zadanie będzie trudne, bo trzeba wejrzyć w  o- 
sobiste życie, nie przekraczając granic przyzwoi­
tości towarzyskiej.

Wyraźnie zaskoczony, Kols potarł czoło — nie 
zachwycał się tym zleceniem. Jednak po tej odru­
chowej reakcji uprzytomnił sobie od razu, że jeśli 
kom uinnefu odmówiłby stanowczo bez względu 
na wysokość wynagrodzenia, to dla Soederłunda i

zrobiłby wszystko i wszedłby w stokrotnie cięższy 
kompromis z własnym sumieniem.

Przemawiała w nim nietylko wdzięczność za 
uczynność Soederlunda, który dla niego załatwił 
zdało się, zupełnie beznadziejną sprawę i wspania­
łomyślnie ziścił dotąd nieuchwytne widoki na 
lepszą przyszłość. —Kols głęboko szanował i uwiel 
biał teg ©człowieka, wierzył bez zastrzeżeń w każ­
de jego słowo, nie przejmując się tym, że niewia- 
rogodność sytuacji nie sprzyja bynajmniej zau­
faniu.

— Czy pan mówi po niemiecku? — zapytał So 
ederlund.

— Owszem, nawet dobrze.
— A po polsku?
— Też...
Soederlund skinął głową.
— Doskonale. Przed panią Kowelową może 

pan uchodzić za Niemca... Zresztą jak pan chce. 
Uważam tylko za niewskazane z różnych wzglę­
dów, by ta pani wiedziała, że pan zna dobrze 
polski.

Z komendy głównej policji szli pieszo ku 
Pont Neuf, zdążając ku hotelowi, w którym miesz­
kała Aniela. Mijali długie szeregi handlarzy z prze 
nośnymi kramikami ustawionymi wzdłuż wybrze­
ża w cieniu plantów. Świeży wiatr szeleścił tani­
mi sztychami i kołysał olejnymi obrazami roz­
wieszonymi na murach.

Soederlund z rozmysłem zaproponował Kol- 
sowi, by mu towarzyszył. Chciał mu się przyjrzeć 
bliżej: zaciekawiało go, jak się będzie zachowy­
wał młody człowiek, któremu jak z nieba spadły 
według jego mniemania olbrzymie pieniądze. 
Wzruszały go, a jednocześne bawiła żywiołowa 
radość i nadzieje niemal na podbój całego świata. 
Uznawał w duchu, że zamiary, o których Kols 
mu opowiadał bez ustanku, gdy jechali taksówką, 
po większej części miały widoki powodzenia. 
Oprócz tego spodobały mu sę w nim śmiałość i po­
lot rozumowania.

(C ią g  dalszy nastąpi)
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